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Lwów, dnia 9 lutego. 
” Wniesiona, ale jeszcze nie przyję” 
go ymisya gabinetu węgierskie- 
GA alarmistom szerokie pole do 
wid Paczliwszych domysłów "HRM 
j Jwań. Po dymisyi jednego gabinetu 
astąpi dymisya drugiego, po zerwa- 
Mu rokowań w sprawie bankowej 
bękną wszystkie węzły łączące Austryę 
4 Węgrami w jedną całość polityczna 
ekonomiczną, — jednem słowem 
nastapi chaos w najsmutniejszem tego 
Słowa znaczeniu! Bardzo naturalnym 
| AR się ten horoskop każdemu, kto 
o re 0 
N ae" WIERA oderwany 
wadzonych i nie Me wa ia 
tarza w stosunkach gabinetu węgier- 
skiego. Powiedzieliśmy wczoraj że 
| Tisza zawiózł już gotowe podanie o 
dymisyę do Wiednia, chociaż opuszeza- 
jac Budapeszt pewnie uważał porozu- 
mienie za prawdopodobniejsze, aniżeli 
zerwanie rokowań. Podanie o dymisyę 
było ze strony węgierskiego ministra- 
prezydenta tylko aktem lojalności par- 
amentarnej wobec stronnictwa liberal- 
nego, które nie upoważniło go do ta- 
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W (Ciąg dalszy.) 
faco Szystko szło dobrze; lody i znowu 
słu Ozero ognisty mazur z figurami pomy- 
. Jzerwjy cy, l ' 
chciało gj., skie o zachwiał całą zabawę, Za- 
pare © U Się tańczyć z Marynią w pierw- 
sk A tymczasem sąsiad korespondent 
Tównież -cy z mężatką, panią Michałową. 
Prawo 79 dyrekcyj mazurem rościł sobie 
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wiński , SD A ustąpię | — krzyknął Czer- 

, ańczyli * za sobą Marynię. 

Mną igurę, © 1¢C razem. Ton zaproponował 

Cka, chagą 1, SKI inną — nastała sprze- 

< Słośna j d è tańczących, i od słów do słów 
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czynić, chcąc przywieść do Budape- 
sztu wiadomość o dokonanem porozu- 
mieniu. Gabinet parlamentarny musi 
przestrzegać takiej lojalności, zwłaszcza 
obecnie w Węgrzech, gdzie stronni- 
ełwo liberalne stanowi większość nie- 
dającą się zastąpić żadną nową koa- 
lieyą innych żywiołów, skłonniejszych 
do ustępstw. Cala sprawa ugodowa 
koneentruje się teraz w pytaniu: czy 
stronnictwo liberalne okaże się nieu- 
giętem , czy przeciwnie udzieli apro- 
baty warunkom, które w ostatnich ro- 
kowaniach ministeryalnych stanowiły 
kres ustępstw dla obu stron? Stronni- 
etwo liberalne ma przed sobą alterna- 
tywę pełną odpowiedzialności, bo w 
danym razie może stać się sprawcą 
nieobliczonego w następstwa przewrotu. 
Tem więcej ciężyć powinna ta odpo- 
wiedzialność, ile że, jak się zdaje, głó- 
wną trudność stanowi w tej chwili 
nie merytoryczna część obustronnych 
ustępstw, lecz skład rady ogólnej ban- 
ku narodowego. W Budapeszcie zapa- 
nowała fałszywa opinia. że przyjęcie 
warunków austryackich w tym punk- 
cie uchybiałoby honorowi narodowe- 
mu! Ależ na konferencyach ostatnich 
zaprotestowano wyraźnie przeciw ta- 
kiemu pojmowaniu rzeczy, bo strona 
stawiająca warunki nie miała żadnego 
zamiaru uchybienia honorowi Węgier. 
Dla prostego zatem urojenia miałaby 
monarchia być wystawioną na naj- 
cięższe przesilenie! Tego nie można 
przecież insynuować większości parla- 
mentu węgierskiego. 
= p amo stosunki Fr 
szych w = T eao 
nie panuje a Nigdzie 
wróżb, jak 5 dd Z ae zdań i 
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oyi. Zdawałoby się, 7 w samej Fran- 
dynastycz J SIę, że teraz wszelkie 
ynastyczne zabiegi nie KE. > 
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bany. Tymczasem organa bonaparty- 
stowskie zapowiadają restauracyę ce- 
sarstwa z taka samą zuchwałością, jak 
przed uchwaleniem obecnej konstytu- 
cyi a organa legitymizmu liczą na m- 
tronizacye hr. Chamborda jakby na ko- 
nieczność historyczną i polityczną. Im 
więcej prefektów i ministrów pan 
republika, tem większą jest otucha 
monarchistów. tem bliższemi panowa” 
nia czują się te żywioły. Zdaje się, że 
w obozie monarchicznym liczą na roz- 
wiązanie izby deputowanych i rozpr- 
sanie nowych wyborów jeszcze W tym 
roku, bo inaczej otucha ta niemiałaby 
najmniejszej podstawy, Skoro faktem 
jest, że w tej chwili niema w całej 
Francyi ani jednej głowy zapalonej, 
któraby marzyła o zamachu stanu lub 
jakiejś ruchawce. Że rozwiązanie izby 
deputowanych i rozpisanie nowych 
wyborów nie jest niepodobieństwem, 
że nawet w konstelacyi parlamentar- 
nej istnieje zawiązek do takiego prze- 
silenia, o tem pisaliśmy przed kilku 
dniami zaznaczając zachwiane stano- 
wisko Simona. Ale choćby nawet roz- 
wiązanie izby miało być nieuniknione, 
to jeszcze nie pojmujemy, na czem 
opierać się może tak wielka otucha 
monarchistów. Wszakżeż rok dopiero 
upływa od chwili, gdy Francya pod 
rządami tak energicznego konserwaty- 
sty jak Buffet zadała wielką klęskę 
wyborczą wszystkim frakcyom monar- 
chieznym i wybrała taką większość 
republikańską, jakiej nigdy w Paryżu 
niewidziano. Za kilka lat, mianowicie 
w przededniu rewizyi konstytucyi, 
zmiana usposobień na rzecz monar- 
chizmu nie byłaby czemś niepodobnem, 
ale dziś musi uchodzić za niepodobień- 
stwo. Gdyby rzecz miała się inaczej, 
to w takim razie okrzyczana zmien- 
ność Francuzów przekroczyłaby wszel- 
kie granice a dojrzałość narodu fran- 
cuskiego musiałaby być fikcyą. Dziś 
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że septennat skończy śmiercią natu- 
ralna w r. 1881. Do tego roku zatem 
republika z marszałkiem Mac-Mahon 
na czele jest zabezpieczona a grozićby 
jej mogły na prawdę chyba tylko Wy- 
padki nieprzewidziane. Jeżeli mimo to 
monarchiści francuscy są dziś tak peł- 
ni otuchy. to chyba usiłują w ten 
sposób podtrzymywać ducha w swoim 
obozie do dość odległego terminu. 
Jeżeli pierwsze wrażenie. jaki spra- 
wil okólnik ks. Gorezakowa w spra- 
wie wschodniej miałby rozstrzygać 0 
skutkach tego kroku dyplomacji ros- 


|syjskiej, to los pokoju i wojny spoczy- 


wałby do 1 marca wyłącznie W. Tę- 
kach Rossyi. Co w Anglii powiedzia- 
ły o tym okólniku organa zbliżone do 
zapatrywań i dążności Gladstona, to 
może uchodzić za opinię ogółu. Anglia 
nie da stanowczej odpowiedzi na ten 
okólnik w tem znaczeniu, żeby miała 
zagradzać sobie drogę do czynnego 
wmieszania się w burzę wschodnią 
albo do zajęcia czysto obserwacyjnego 
stanowiska. Anglia kierować się będzie 
wyłącznie własnemi interesami i z te- 
go powodu musi sobie zastrzedz wszel- 
ką swobodę postanowień. Tak opiewa 
pierwsza odpowiedź prasy angielskiej, 
tak zapewne opiewać będzie i odpo- 
wiedź urzędowa. Jeżeli zaś Anglia zaj- 
muje tak rezerwowe stanowisko, to 
jakżeż da się pomyśleć większa stano- 
wczość w Berlinie. Wszakże ks. Bis- 
marck nie uznaje żadnej łączności in- 
teresów niemieckich z kwestyą, czy 
Rossya pokona Turcyę lub czy cofnie 
się przed wojną. Książę Bismarck tak- 
że zasłoni się własnemi interesami, 
ale między Niemcami a Anglia mimo 
równobrzmiących odpowiedzi zachodzić 
będzie ta różnica, że pierwsze mocar- 
stwo szerzej pojmuje swe własne in- 
teresa, które mają stanowić dyrektywę 
polityki zagranicznej. Niemcy oświad- 
czają, że dziś dla nich sprawa wscho- 
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la pokazując się we drze Żonie ! — zawo- . Widząc na co się zanosi, 
— Michale, mój dro Viacl pan Michał. |moje wyniosły się cichaczem do dalszych po- 
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star; $ i F 
go % salonu. tarając się wyprowadzić 


Lecz pan Michał 
3 hał nadzwyczaj drażli 
Boi TTEN: adzwyczaj drażliwy o 
honor swego imienia, BA CA chci r w 
siad korespondent wirota obieg o Dir 
chodziło, gniew m Ma jeśli Lo 0 0 
chodziło, gniew pana Miehała stawał się gło- 
niejszym. 

= a Wasan myślisz ! 
stęp ao o Uzerwińskiego i biorąc go za kla- 
taka a oi o kury idzie, eo? Moja 
żona jest tu pierwsza i basta ! 


wia pont mad pa iti mó 
E EW an skając się między niech sę- 
zia. — W naszym domu wszyscy są pierwsi.. 
EEG Kto to sąsiadowi powiedział, hę? na 
Ołowińskich jeszcze wróble nie świstały, kie- 
dy Wietrzycki już był z Jagiełłą... Helenko, 
gdzie on to był z Jagiełłą? 

— Michale daj pokój! 

— Ja nie dam pokoju, dopóki moje na- 
zwisko będą obrażać. Helenko tańcz w pierw- 
szą parę... Wietrzycki nie ustępuje nikomu... 
A ten, ten jakiś tam Czerwiński śmie mości 
dobrodziej... kto wasan jesteś ?... Dzierzawca 
mój, nic więcej... 

— Panie Michale! — woła zaperzony 
agronom — proszę się nie zapominać, jestem 
dzierżawcą, to płacę. 

— Dzierżawca a ekonom to wszystko je- 
dno! Jak zechcę, to jutro fora ze dwora... 

. — Nie tęgie wino dałeś sąsiedzie — mó- 
wi do stojącego obok mnie gospodarza Chyl- 


— rzecze przy- 


kowski — a tak się popili! 


dA Na trzy ruble garniec, jak Boga ko- 


— Chyba dwa garnce za te pieniądze. 
— No, no, ty umiesz tylko drwić ze 
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bardziej. Pan Michał nie dał sobie słowa po- 
wiedzieć, żona błagała i zaklinała, sędzia 
się gniewał, pani Amelia mówiła nawet im- 
pertynencye... 

— Moja żona tu pierwsza i basta! Wy- 
pędzę jutro hołysza ze wsi... Co on mi tu 
będzie bnrmistrzował. A kto temu winien, jak 
nie ty — rzecze zwracając się do żony. — 
Pan Czerwiński, panie Teodorze, do pana Teo- 
dora... masz teraz swojego Teodora !... Po gło- 
wie gotów ci skakać. 


— Czy to się godzi? — szepcze pani 
Michałowej Czerwiński — pani mię gubisz... 


— Ja, cóż ja tu winna?... 

—— Kazałaś pani nie ustępować. 

— | teraz nie ustąpię... Dlaczegoź pan 
się zapominasz , za prędko wywietrzały przy- 
sięgi... 

— Ależ prosta grzeczność... 

— Znam się na tej grzeczności... Nie- 
wdzięczny... bo żeby to jeszcze co... ale bla- 
de, wymokłe... 

s Jak panią szanuję... Serce bije spo- 
kojnie. 

— Nie szukaj pan wybiegów |... Wiem, 
chcesz się pan żenić. 


— A gdybym rzeczywiście chciał się že- 


nić, cóż w tem dziwnego ? 


— Tak, tak... — mówi przeciągłe pani 


Michałowa, przeszywając go swemi buremi 
oczyma... — Już tak... A ja panu mówię, nie 
z tego nie będzie... 

— Jakiem prawem 
bronić ?... 

— Prawem 
kałeś... 

— Przypomnij sobie pani list, któryś 


możesz pani za- 


kobiety, którą pan oszu- 
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kobiety | mi oddała przed swoją słabością... Co pani na- 


pisałaś ? 

— Toś go pan czytał ?... Pięknych rze- 
czy się dowiaduję! Dałeś pan słowo ho- 
noru, że go nie rozpieczętujesz chyba w ra- 
zie mojej śmierci; zwróciłeś zapieczętowany! 
Wszystko między nami skończone ! Złamałeś 
mi pan życie, zdradziłeś mnie, ale ja jestem 
kobieta, która mścić się potrafi... Pamiętaj 
pan, od dzisiaj między nami wojna ! i 

— Niech będzie wojna ! — odrzekł ziry- 
towany Czerwiński. i 

— Będę się mścić do ostatniej chwili 
życia. 

— Nie boję się zemsty — odpowiada 
zwracając oczy ku tej stronie, gdzie moje pa- 
nie siedziały. 

— Michale | — rzecze biorąc pod rękę 
męża pani Wietrzycka — jedziemy... 

Ale gościnny sędzia nie chciał na to po- 
zwolić. Przyniesiono nowy zapas wina, pan 
Michal wypił jeszeze jedno zdrowie — mn- 
zyka zagrała wiwat, potem drugie, potem 
trzecie, i jakoś gniew jego topniał powoli, 
choć do mazura już nie przyszło. 

_ — Panie Qzerwiński — zaczepia go w dru- 
gim pokoju gospodyni — przyjedź pan do 
nas jutro... Mam z panem do pomówienia. 

— Dobrze pani — odpowiada zakłopo- 
tany chłopiec. 

— Ostrzegałam pana, ostrożnie z Mi- 
chałową... A eo nie sprawdziło się?... Wiem, 
wiem i domyślam się... 

— Szalona kobieta... 

— Nie, tylko zakochana... 

— Kto ją o to prosił... 

-— Nie trzeba było dawać nadzieji... Ra- 
dziłam... masz pan skutki bardzo przyjemne. 
I myślisz pan, że to koniec? Kobiety z takiem 
wychowaniem są zawsze kulą u nogi młode- 
go mężczyzny... Chcę jeszcze jakoś skleić za- 


dzić interes dopiero w razie, gdyby w 
grę weszły inne czynniki. Anglia nie 
może tego powiedzieć o sobie, bo dla 
niej sprawa wschodnia nie była obo- 
jętna nawet w chwili, gdy Turcya 
walczyła tylko z drobnemi oddziałami 
powstańców hercegowińskich. W Niem- 
czech tylko wypadki ważne mogą spo- 
wodować zmianę opiniii w Anglii zaś 
rozstrzyga najmniejsza zmiana osób u 
steru, bo zdania są podzielone. Jeżeli 
gdzie polityka własnych interesów nie 
jest czczym frazesem, mającym tylko 
osłonić skryte myśli, lecz szczorym i 
zrozumiałym programem, to pewnie 
w monarchii austryacko-węgierskiej. 
Jakie interesa ma monarchia na Wscho- 
dzie, to nie jest dla nikogo tajemnicą, 
a w jaki sposób broni tych interesów, 
to wskazuje dotychczasowa polityka 
hr. Andrassego. Powiedzieliśmy powy- 
żej ze w ręku Rossyi spoczywa los 
pokoju do 1 marca. Słów tych nie na- 
leży brać w tem znaczeniu, jakoby po 
1 marca Rossya wychodziła już zu- 
pełnie z gry. Także i po I marca o- 
czy całej Europy zwrócone będą na 
Petersburg, ale wtedy już i Stambuł 
zacznie odgrywać rolę. Jeżeli bowiem 
do 1 marca nie nastąpi zawarcie po- 
koju między Turcyą a Serbią i Ozar- 
nogórą, to rzecz naturalna, że zawie- 
szenie broni nie będzie odnowione. 
Dotąd nie zanosi się na to, a naweń 
nie ma nikogo w Stambule, ktoby w 
imieniu mocarstw europejskich mógł 
pośredniczyć o przedłużenie zawiesze- 
nia broni. Konieczność nakazywać bę- 
dzie Turcyi po 1 marca, ażeby wyzy- 
skała swoją przewagę wojskową nad 
Serbią i osłoniła jeden bok swojej ar- 
mii na wypadek, gdyby miala wy- 
ruszyć przeciw armii rossyjskiej. 


Rada państwa. 


(H) Wiedeń. 5 lutego. (Koresp. 
Gazety Lwowskiej), Na dzisiejszem posie- 
dzeniu Izby deputowanych zakończono wre- 
szeie dyskussyę generalną nad ustawą egze- 
kucyjną. i uchwalone po mowach sprawo- 
zdaweów przejść do dyskussyi szczegółowej 
na zasadzie projektu. i przedłożonego przez 
większość komissyi, odrzuciwszy w 
imiennem głosowanin elaborat mniejszo- 
ści. Na przyszlem posiedzenin rozpocznie się 
od razı dyskussya szczegółowa. w której 
mianowicie delegowani polscy przez dep. 
Jworskiego wniosą szereg poprawek, od któ- 
rych przyjęcia przez Izbę nezynią zawisłem 
swe głosowanie za ustawą w trzeciem czyta- 
niu. Poprawki te szezególowo wymienię w 
następnem sprawozdaniu. 

Na początku posiedzenia p. minister 
oświaty dr. Stremayr odpowiedział na dwie 
interpelacyc. Pierwsza z nich wniesiona przez 
dep. Vitezieza. zapytuje, czy świadectwa 
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bawę... panie Teodorze, proszę otrząś się, 
zrób mi tę grzeczność. 

— Już nie mam chęci tańczenia. 

— Nawot z panną Maryą... Przyjemna 
dziewczyna, ale to zimne jak Niemka.. To 
nie dla jego serca... Znowu ostrzegam... pro- 
szę o jutrze nie zapomnieć... 

Można było przewidzieć, że mimo no- 
wych transportów wina, mimo zaclięcań go- 
spodyni, tańce odżywić się nie mogą, i prze- 
siedziawszy jeszcze z godzinę wróciliśmy do 
domu z zawiedzionemi nadziejami. 

Przed samym wyjazdem doświadczyliśmy 
niezwykle; gościnności ze strony syna pań- 
stwa Ołowiiskich... Schowa? gdzieś włóczko- 
we chusteczki moich pań, i mimo wszelkich 
prośb, gróźb i narzekań rodziców oddać nie 
chciał. 

— To multaj, gościnny będzie kiedyś 
obywatel ! — zawyrokował ojciec. 

— Ależ proszę pana, każ mu pan od- 
dać, damy nie mają czem glowy okryć... 

— No, no, Jasieczku, powiedz gdzieś 
schował , to niegrzecznie — MÓWI OjCioc gła- 
szcząe go po głowie. 

— Kiedy nic powiem, kiedy nie po- 
wiem — odpowiada! kolysząc się na krześle. 

I rzeczywiście nie powiedział, aż pani 
sedzina musiała pożyczyć swego kaptura i 
chnstki, i dopiero „dolaliśmy się wydobyć z 
goścmnego i uprzejmego domu państwa Olo- 
wińskich. 

(Ciąg dalszy nastąpi.) 


2 


dojrzałości wystawione uczniom serbo-kroa- 
ckim w gimnazyum Fiunmańskiem, uważane 
Są za ważne i jakie kroki rząd poczynił w ce- 
Mm przeprowadzenia w Istryi 1 na wyspach 
Quarnera zapewnionego ustawami zasadni- 
czemi równouprawnienia językowego ? 

P. minister oświadcza. że nie może 
przyznać ważności świadeciwom dojrzałości 
simnazyum Finmańskiego tudzież innych gi- 
mnazyów z językiem wykładowym chorwa- 
ckim, i że brak nauczycieli i książek szkol- 
nych dotąd bardzo utradniał przeprowadze- 
nie równouprawnienia językowego w Istryi. 
Ograniezono się przedewszystkiem na tem, 
że. ustanowiono stypendya dla kilku kandy- 
datów nauczycielskich chorwackiej narodo- 
wości. Założenie gimnazynm dla wysp Quar- 
nora z powodu braku uczniów okazuje się 
zbytecznem. 

Dalej odpowiada p. minister na inter- 
pellucyę dep. Zaklińskiego w sprawie 
ntworzenia biskupstwa grecko-kato- 
liekiego w Stanisławowie, oświadcza- 
Jąc, że stosunki finansowe nie dozwala- 
ły dotąd wprowadzić w życie tego biskupstwa, 
i że zostawić to musi organom kościelnym 
aż do polepszenia się tych stosunków. w jaki 
sposób potrzeby kościelne tamecznej ludności 
grecko-katolickiej mają być zaspokojone. 

Dep. Viteziez oświadcza, że nic jest 
zadowolony z odpowiedzi i żąda dyskusyi 
nad nią. Wniosek ten atoli, za którym gło- 
suje tylko stronnietwo prawa, Polacy i Rusi- 
ni, upada znaczną większością. 

Tak samo upada wniosek dep. Wittman- 
na w sprawie żeglugi narodowej. 

Z porządku dziennego następuje rozpra- 
wa nad projektem o postępowanin przy 
cyzekucyi za pomocą sprzedaży rze- 
czy ruchomych i nieruchomych. 


= Na ostatniem posiedzeniu zakończyli dy- 
skusyę obaj mowcy generalni, dziś zabierają 
tylko jeszcze głos sprawozdawcy, mianowicie 
pierwszy z nich, sprawozdawca mniejszo- 


ści dep. dr. Kdlbaclier. Zastępca rządu 
pytał się mniejszości, czy postępowanie w 


projekcie większości wydaje się jej za szybkie. 
czy też za powolne. Odpowiada na to: w pe- 
wnych punktach za szybkie, w pewnych za 


powolue. Kto chce i umie szykanować, 
temu ustawa podaje możliwość remon- 


strowania przeciw każdemn aktowi prowadzą- 
cego egzekucyę. a w takim razie postępowanie 
jest za dlugie. Ale z drugiej strony tem 
prędzej zmusza ustawa uczciwego dlużnika. 
Mowca objawia to przykladem i polemizuje 
w dalszym ciągu z wywodami depnt. Magga, 
zastępcy rządowego i ministra sprawiedliwo- 
ści, sądząc, że nie należy wyprzedzać iefor- 
my procedury cywilnej ustawą szczegółową. 
Dalej rozbiera mowca kwestyę oszacowania, 
eo jest bardzo ważnem, gdyż egzekucyu jest 
przymusową sprzedażą. przy której nie wy- 
pada właścicielowi oznaczać ceny. Mowca 
w końen dochodzi do wniosku, że ważną tę 
kwestyę wypadałoby rozwiązać razem z wiel- 
kiem dzielem reformy procedury cywilnej, 
Mniejszość wie, że nic wielkiego, nie orygi- 
nalnego nie znalazła, ale jest ona przekona- 
ną, że zapobiegła najdolegliwszym  niedosta- 
tkom. Im magnis et voluisse sat est (Brawo!) 

Sprawozdawca większości, deputowany dr. 
Sturm, uzasadnia przedewszystkiem szybkość 
egzekucyj. którą zarzucają projektowi. Skoro 
ustawodawstwo spowodowane zostało do przy- 
spieszania orzeczenia, to tem bardziej oka- 
zuje się konieczność przyspieszenia cgze- 
kucyi. Zresztą jest to zdanie pod względem 
ekonomicznym zupełnie fałszywe, 2e szybkość 
egzekucyl byłaby w naszych stosunkach 
zgubną. Zwdoka egzekucyi nie wychodzi na 
korzyść dłużnika. Jasną jest rzeczą, że dobra 
ustawa cgzekucyjna musi się przyczynić do 
podniesienia kredytu, zwłaszcza kredytu real- 
nego, i dla tego wychodzi na korzyść zaró- 
wio wierzyciela jak dłużnika. Ustawa niniej- 
sza jest środkiem zapobieżenia lichwie, albo- 
wiem lichwiarze w razie zapewnionej spic- 
sznej egzekucyi zostaną wyparci przez rzetel- 
nych kapitalistów. Ustawa powinna chronić 
dłużnika dopóki jeszcze nie zawiesi wypłat, 
ale byłoby przewrotnością żądać od nstawo- 
dawstwa ochrony dłużnika, w chwili gdy pła- 
cić jest obowiązany. Na tem stanowisku stoi 
większość , która wraz z rządem starala się 
przedłożyć projekt upraszczający i przyspiesza- 
jacy postępowanie egzekucyjne. — Mowca 
wymienia szczegółowo w dalszym ciągu swej 
mowy zalety ustawy, mianowicie przy cgze- 
kncyl ruchomości, dowodząc, że koszta jej 
stosunkowo obniża, i że reguluje ją dostate- 
cznie, zwłaszeza w większych miastach. Zbi- 
Jająć zarzuty poczynione projektowi, ocenia 
dalej projekt mniejszości, eo do którego docho- 
dzi do wniosku: że ma być stworzona usta- 
wa na to, aby wszystko zostawić po dawne- 
mu, W końcn poleca rozpocząć nad projektem 
większości dysknsyę specyalną. 

W głosowaniu imiennem nad wnioskiem 
mniejszości, laba 145 głosami przeciw 79 
uchyla tenże wniosek, poczem uchwala nad 
projektom większości otworzyć dysku- 
syą specyalną. 


Następne posiedzenie w piątek. 


Komissya budżetowa Izby deputo- 
wanych przyjęła na posiedzeniu w d. 6 bm. 
do wiadomości sprawozdanie komissyi kon- 
trolnjącej dlugi państwa. Następnie zdawał 
sprawę dr. Demel z zamknięcia rachunków 
ministerstwa sprawiedliwości za rok 1874 i 
proponował. ażeby za przekroczenie kwot 
preliminowaunych, udzielone zostało absoluto- 
ryum. z wymienieniem wszystkich wydatków. 
na które w budżecie nie prelininowano kwot 
potrzebnych. — Generalny sprawozdawca dr. 
żrestel odczytał sprawozdanie z centralne- 
go zamknięcia rachunków i postawił naste- 
pujące wnioski: 1. Udziela się absolntoryum 
za wszystkie przekroczenia budżetu. nehwalo- 
nego ustawą skarbową ua r. 1878. 2. Za- 
twierdza się sprzedaż starego gmachu poli- 
cyjnego w Wiedniu, dokonaną bez zezwole- 
nia Rady państwa. 3 Zatwierdza sie zam- 
knięcie rachnuków za r. 1574. wedlne któ- 
rego, wynosiły w tym roku zwyczajne wy- 
datki 340,751.05 zł. 50 ct.: nadzwyczajne 
wydatki 550,768.109 zł. 907/, ceut.; zwyczaj- 
ne zaś dochody 358,300.936 zl. 551, et, a 
nadzwyczajne dochody 41.641.092 zł. 651, ct. 
4. Wzywa się rząd. ażeby przy zozwalaniu 
na wydatki, nie przekracza! kwot zezwolo- 
nych ustawą skarbową, głównie zaś. ażeby 
nie robił żadnych takich wydatków, na któ- 
re nie preliminowano kwot potrzebnych. 5. 
Wzywa się ministerstwo skarbu, ażeby na 
przyszłość, w rozdziale „zarząd długu pań- 
stwowego* zaliczało osobne prowizye dla za- 
granicznych domów wekslowych. a nato- 
miast w rubryce wydatków na dlugi pań- 
stwowe. zaliczało istotnie wykonane wypłaty 
i wydatki za ubytek monetarny. — Wszy- 
stkie powyższe wnioski zostały przyjęte. 

Dep. dr. Wegseheider zdawał spra- 
wę w przedmiocie projektów o uwolnieniu 
od opłaty stemplów i należytości pertrakta- 
cyj przy zniesieniniwykupnie prawa 
propinacyi w Galicyj i na Bukowi- 
nie. Uchwałę w tej mierze odroczono aż do 
wysłuchania opinii reprezentanta minister- 
stwa spraw wewnętrznych. 


komissya podatkowa Izby depnio- 
wanych obradowała d. 5 b. m. nad ustępem 
3 paragrafu 3 projektu ustawy o opodatko- 
waniu towarzystw akcyjnych I innych przed- 
siębiorstw, obowiązanych do publicznego skla- 
dania rachnnków. Do tego ustępu zapowie- 
dziano wiele poprawek. tak. że na wmosck 
dr. Kliera przekazała komissya wszystkie 
te poprawki sprawozdawey do zbadania. 


SPRAWY MONARCHII 


Metropolita rumuński, Miron Roman, 
rezydujący w Hermanstadzie. wydał w tych 
dniach list pasterski do wiernych swej dye- 
cezyi, w którym wzywa ich. ażeby nie brali 
udziału w agitacyaeh nieprzyjaźnych, skiero= 
wanych przeciw Węgrom i ażeby szezerze 
poddali się stosunkom konstytucyjnym i pra- 
wnym; duchowieństwu zaś swej dyecezyi po- 
lecu. ażeby w iym duchu wpływało na wier- 
nych, Ta przestęgga metropolity nie podobn- 
ła się młodzieży rumuńskiej, która postano- 
wila urządzić wielką demonstracyę przeciw 
metropolicie. Dzienniki siedmiogrodzkie, z któ- 
rych czerpiemy tę wiadomość, nie donoszą, 
jakiego radzajn miała być ta demonstracya, 
natomiast zapisują fakt, że wladza, dowie- 
dziawszy się wcześnie o zamierzonych de- 
imonstracyach, zapobiegła in skutecznie, 

— Deputacya węgierskich studentów. 
która jeździła do Stambuln z szablą honoro- 
wa dla Abdal kerima baszy. powróci. jak 
wiadomo, w sobotę do Węgier, a jnianowi- 
cie stanie w Sluhliweisscnburg, gdzie prze- 
nocuje i dopiero w aiedzielę o godzinie 4ej 
popoludnia przybędzie do Badapcsztn. 

— Akademicy czescy. bawiący w Wie- 
dnin, zamierzali wyprawić goneralowi Igna- 
tiewowi taką samą owacye, jaką niedawno 
wyprawili ich koledzy w Pradze zwycięzcy (?) 
Taszkendu. Dnia 5 b. m.. w chwili przyjaz- 
du generała do Wiednia, zgromadzili się ci 
akademiey na dworcu kolejowym. ale gene- 
ra} nie zwrócił na nich uwagi. Nazajutrz 
zaś. o godzinie bardzo wczesnej. jawili sie 
ci sami skademicy w pomieszkanin Ignatie- 
wa, który przyjął ich wprawdzie uprzejmie. 
ale oświadczył im. że do podobnych demen- 
stracyj nie jest przyzwyczajony i nie może 
ich przyjąć od poddanych zaprzyjaźnienego 
państwa. 


SPRAWY ZAGRANICZNE 
(Pelityka angielska 


w Europie 
i w Indyachi). 

Podczas gdy Europa oddaje sie jeszcze 
chwilowo nadziejom pokojowym, w Azyi 
środkowej wojna Anglii z Rossy4, rzec mo- 
Żna, już się rozpoczęła. Prelndye tej wojny 
nastąpiły, gdy Rossya wysłała politycznego 
agenta swego do emira Kabulu, Szyr Alego, 
usiłując pozyskać tego azyutyckiego władcę 


która prawdopodobnie wystawi na próbę % 
jalność naszych wasalów*. 


dla swej polityki. Anglia odpowiedziała - 
to obsadzeniem Khelatu i Quetty, ktore * 
boezpieczyło jej podstawę operacyjną prze” 
Afyhanistanowi. Emir tego kraju. mmo A 
proszenia wicekróla Indyj, nic przyby? 

Delhi na uroczystość proklamacyi tytulu 4 
sarskiego, jest on bowiem, jak pewien WA 
nik indyjski surkastycznie się wyraził: “m 
rym. ale bardzo czynnym*. Jeżeli wici 
można dziennikom indyjskim, Anglia me? 
stawi już emirowi temu dużo czasu do S% 
cia intryg z Rossyą. „Adres wicekróla W 
dyjskiego, pisze jeden z najpoważniejszy 
dzienników indyjskich, zawiera jnż zapowŚ 
ciężkich czasów; nadmienia on o tem, 4 
nowe cesarstwo narażone być może ua HB 
przyjaźne ataki i zapowiada, że wicekró 

ścierpi dłużej nad granicami ludyj SB 
anarchii i nieprzyjaźni przeciw Anglii, M 
zmusi emira Afohanistann do zawiązał 
przyjažuych stosunków z państwem brytyjs 
indyjskiem. Sir Lewis Pelly, J 


dobrze obzi 
jomiony ze stosunkami na granicy zachodni? 
ma sobie poruczone wykonanie tego zadati 
w miejsce dotychczasowej bezczynności ™ 


pocznie się energiczna polityka. Kierowh 
«two spraw pogranicznych, skoncentrowe 


będzie w jednem ręku, szczepy zagranidł 
zmuszone zostaną do porządku, Szyr Ali 
stanie wezwany do porzucenia podejrziiti 
polityki, do zezwolenia na swobodną koui 
nikacyę między Indyami i Afghanistanom 
na pohyt oficerów brytyjskich w swoim 
ju. Cesarstwo inanguruje przeto polit 


Następujące 
domości, które znajdujemy również w d 
nikach indyjskich, potwierdzają doniesićh 
powyższe. Niektóre pułki w Peszaweth 
Racoul Pindee, otrzymały rozkaz pogotoi 
Generalny komissaryat otrzymał rozka 
czynienia wszelkich przygotowań do moim 
zacyi A0tysięcznej armii. Widać  zląće 
Anglia zabiera się na seryo do położenie m 
my postępom rossyjskim w Azyi, a przye, 
towania czynione w celu zmobilizowanli M 
mii, muszą mieć ważne powody. Bodaj, | 
Angiia nie jest zaniepokojoną skoncentrol 
niem znacznej siły wojskowej w Kam Eo p 
która na pozór skierowaną jest przeciw Sw 
cyi. ale datwo w danym razie i PZ 
Anglii obrócić się może. 

Dzienniki anglo-indyjskie bardzo © 


P 


sir 


kryiykują politykę angielską na konfor gy 
Prasa krajowa przyłącza się do Am iurówe i 


+ PN 


nagany. a jeden z indyjskie iSo: 


wychodzących u Kalk aciei" | ali 
wiemy, co nasi panowie Anglicy ZYSKA 


konferencyę  stambulską. Zdaje nam SIĘ 
duak, że Rossyanie zdobyli wszystkie punk 
za które walczyli, Turcya zostala oslabio 
a ludy chrześciańskie państwa, będą 0% 7 
w Rossyanach widzieć swych przyjacióć a i 
brońców. Najważniejszym punktem, 4 któ 
walczyli Anglicy z kossyanami, jest pre 
wolnego przejazdu dla floty rosi 
otwarte morze. Skoro Turcy raz bę 
obuebein Rossyi, nie trudno będzie Rossija 
nom utorować sobie drogę. Prawda, ża walą 
została odwróconą, ale punkt, o który woj. 
miała być prowadzoną, wystapil tom dù 
tniej na jaw“. Do tego artykulu dodaje 
wien dziennik anglo-indyjski  następui 
komentarz: „Już teraz wielu krajowców, F 
hometan zwłaszcza, jest zdania, że ADEM 
bol się Rossyi, inaczej bowiem nie zgodziła j 
się była na politykę, która 


Rossyi w © 
Tureyi tak bardzo dogadza. Zdaje się, JE 
byśmy dobrowolnie porzacali nasze stanom 
sko. Jeżeli, co jest prawdopodobnem, Tui f 
odmówi żądaniom konferencyi, napotka % 
glia na znaczne trudności, gdyby chciału EQ 
nownie interweniować na rzecz Tureyi Man 
sya zaś spróbuje samodzielnie nczynić i 
czem juk groziła. Urok naszej potęgi WA 
dyach I wa całym Wschodzie, zależy 00 E 
stępowania, jakie ministerstwo angiels* 
obierze w najbliższym czasie“. 


(Wyjazd Fonatiewa z Biambułe): | 
* » AliOWA 
Z powodu wyjazdu generała Iguaba 


z stolicy tureckiej, pisze korespondent Ao i 
Ztg. z Pery 29 b. m.: „Mimo  wszystkieżnj 
co mówiy o genernie Ignatiowic, mie mei 
prawie nikogo, ktoby się szczerze cicsZ) 
jego wyjazdu. Przeciwnie wyjazd ten bu t0 


powszechny niemal żal. Turcy uważają 
w prawdzie chwilowo za swój tryumf, 4 ci 


cy widzą w tem zadowolenie swego ucz W 
zemsty za syimpatye, jakie general okazy je 
znienawidzonym przez nich Bulgarom:. 0 
wszystkim nasuwa się smutna myśl JE 00 
wyjeżdzie generała pozostanie próżnia NR” 
ciu stolicy zabraknie fermentu intrygi y 
syjskiej. Obecność Tonatiewa tuk się 
fnitejszen  socyalnem i politycznem * 
ostatnich lat dziesięcin, że wyjazd tego 
wieka pozostawi lukę niezem ue dające 
zapełnić. O kolonii rossyjskiej nie mów KI y 
wet; nie znajdzie ona z pownośćją ta M pe 
tożnego a przytem tak sympatycznego y , 
zestanta,  Przekonaniu temu dała też “A 
liczna deputacya z lona kolonii _TossyJe k 
która zeszłego czwartku przyszła pozei 4 
generada. Ignaliew przyjmował deputi 


7 


znany kordyalny sposób, rozmawiał ? 


„i 


s 


J 

5 i OB .*, | Z 
A an U rzucił ważną 
sę S WE OS ï zapewne namysli 
carjtętfto” Mi a « h 42 «© ARE niebezpie- 
v z LG zy INY zy genera gnatiow mó- 
PO nje mial na myśli upadkw Midhata, 
KIW) jg, dokonanego, a wówczas może w ci- 
$ LAN ik gotowywanego? (tenera? nadmie- 
Ay YRze. Ż0Rossya ma w Europie 240.000, 


w Aiao o000 Tudzi gotowych do boi 

o ATEL RC gotowych do boju, a 
prz BN ute - A, -} > E ki $ 
niawr miu tzekł -deputacyi: do widze- 


Iynatiów ` istotnie 


I | nadzieję 
Stam bukdltij posad iadzieję 


e ambasadora? W chwili. 


Say wyraził tę nadzieję. . mogła się ona wy- 
„pożegnalną. nie mającą znaczenia. 
ku Midhata ów frazes pożegna|- 
ślużo z .swego rieprawdofiodobięń- 
dzieja ziści się móże prędzej, niż- 


AR, fraga 
Dzis- po UD: 
hy słraćił. 
8 Wwa, 4 na 


by kto Przypyszczał, 


- 


PS 


(Gkólnik ks. Gorczaąkowa). 


` 


Podajetis "w deztowe R 4. 
plomgty. 04, W dosłownym przekładzie dy- 
dnia f e $kófik kanclerza roar z 
H y . którego treść po- 
eg kilku dniami telegram: „Öd- 


"AE KOREĄ 


Mowną o 


piż i 


dpowiegź „Porty ma życzenić Huropy 
wśstyę wschodnią w nową fa- 


Wprowadziła k 
Aż Gabinet cesan 

westyę enropejsk$,; 
Porozumienie ; 
Mocarstyy 


która tylko za zpodriórh 
(accord unanime) wielkich 
możę być rozwiązaną. W rzeczy 


a : ; 
MUJ po porzuceniu przez mocarstwa wszėl- 


hi osobistej myśli nbocznej, cała trudność 
Kolegała na tem, aby žad turecki nakłonić 
a „Sprawiedliwego iludzkięgo rządzenia elirze- 
Cyanskiipi poddanymi? gnłtana, * przez coby 
„ropa Zostala» awolnidną od 'eiągłych prze- 
sileń, . ifórc, trapit-jej sumienie i zakłócają 
spokój: Była to. wiee kwestya ludzkości i po- 


wszechnego dobra. Gabinet esarski staral sia 
do skutku porozuniieć 

me mocarstw europejskich, sy ‘Ty ur -gposo- 
i Pida jego 


latego przyprowadzić 


bem  usżegnać przesilenie i.Æpohi 


powtórzeniu się. Porozumiał się; Więc naj- 
przód z rządem austryacko-węgierskim jako 


bezpośrednio w tej sprawie inieresowyny 

celem przedłożenia gabinetom hmb podli 
propozycyj, któreby mogły służyć za, Podsta- 
wę ogólnego porozumienia się i wspólnej 
akcyi. Do propozycyj tych zawartych w A 
peszy hr. Andytssego z 18 (30) grudnia 1875, 
przył: ezyły się wszystkie -mocarstwa i Porta 
sama. (idy jednakże brak sankcyi wykonay ; 
czej (Sanction executive) porozumienie to ndz: 


: ; volne 
jednak nie przyszło do jedi 


akcya dyploma- 


„aa y Konstantynopolu, Konferencya ta 
wych wstępnych pracach okazała się naj- 
zgodną tak co do warunków poko- 
ających się zaprowadzić 
refor j e ; 
n FR pei przedłożyła kon- 
) 9 to stanowcze i zgodne ży 
M od 
adewe 6 AW na kład: 
a (ref stmćj. Gabinety dowiódłszy 
ać y dowiódłsz 
MDE m a CZD pracach, jaką a 
prz y zania do pacyfikaeyj Wschodu, okaza. 
i É ad= 
SU AR że mają prawo do zabezpiecze- 
nit go.mego dobra i silną wole osiągnięcia 
faj Ok europejskiego, znalazły się w 
ua amgin położeniu jak na początku 
Jzys, która w skutek rozlew krwi 
u krwi, rozpa- 


enia i F: 

BE ACAR e skutek widoków na 
; rzedłużeni KAYE, x 

rzeczy jeszcze enie smutnego stanu 


bardzie 
i; A zostal AR 
Porta nie czyni zadość | T ydniany, 

wniej- 


szym  przyrzeczeni 

z a > AC NIOM i 

Jakie ma jako c. + ANI też i 

go," ani wa e: „koncert gy iezkom, 

Huron ai tai JEdnomyślnym 0 0SKie- 

„ropy. Nie tylko, że ani na rok > anion 

żyliśmy się do rozwiązania kwestyj wa UM 
' schod- 

się 0- 


nicj, ale położenie Wschodu obecnie 
gorszyło a spokojowi europejskiemu, I dE 
ści i sumieniu ludów chrześcijańskich e o 
Ka niebezpieczeństwo. Zanim Jego a 
m. AU drogę, którą uzna za odpowied- 
Sk ciałby wprzód wiedzieć, jakie stano- 
A 3 zema gabinety europejskie, z któremi 
ak Pe staraliśmy się wspólnie postę- 
p , à czego sobie i nadal życzymy, o ile 
0 będzie możliwem. i 
AR sobie mocarstwa wytknęly, został 
Sie określony w aktach konferencyjnych 
i .mowna odpowiedź rządu tureckiego szko- 
21 godności i spokojawi Europy. Chcemy 
ia co zamyślają uczynić gabinety 
a remi dotąd zgodnie postępowaliśmy, aby 
ko ię kawę Porty odpowiedzieć I zapew- 
ję ie przeprowadzenie swej woli. Upra- 
inf PSA, abyś się pod tym względem po- 
tmował, wręczając ministrowi spraw za- 


I gy ch odpis tej depeszy. Przyjm Pan 
> © fil ; E 


w Konstantynopolu ! - Miałżeby 
powrócenia. do 


ręki uważał ją już z góry 'za 


Gazeta Liwowska z dnia 9 lutego 1877. 
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Równocześnie publikuje urzędowy dzien- 
nik okólnik księcia Gorezakowa z 28 kwi- 
tnia 1860. w którym kanelerz rossyjski za- 
proponował gabinetom berlińskiemu, pary- 
skiemu, londyńskiemn i wiedeńskiema mo- 
ra|ną interweucyę w sprawy tureckie. zba- 
danie stosunków w Rułgaryi. Bośnii i Her- 
cegowinie i zażądanie od Porty lepszej or- 
ganizacyi chrześcijańskich prowineyj, 


(Nowe ministetyum tureckie.) 
Ambasady tureckie za granicą. otrzymały 
6 lutego. następującą depeszę, uwiadamiającą 
0 nagłej zmianie gabinetu w Stambule. 
„Konstantynopol 5 lutego. Hat cesarski, ki- 
ry,dziś,w uroczysty sposób został przeczyta- 
ny w W..Popcje, oddaje godność W. Wezy- 
ra Jego Bxcellćnzyj Edhemowi baszy, byłe- 
mu prezydentowi Rady państwa. Hat ten 
ogłasza ńadło następujące nominacye: Dźev- 
det baszy ministrem spraw wewnetrznych, 
Kadri „baszy prezydentem rady państwa, 
Ohannesa Czamicz effendiego ministrem han- 
äly i rolnictwa, Assim baszy ministrem spra- 
wiądliwości. Kostaki Adossides effendiego mu 
stęszarem w ministeryum spraw wewnętrze 
nych, Ohannes offendiego Saikzian maustesza- 
rem w ministeryum oświaty. Były ambasa- 
dor paryski, Sadyk basza został mianowany 
gubernatorem prowiucyi naddunajskiej, Ali 
basza ' goneralnym gubernatorem  prowincyi 
adryanopolskicj a Achmed Vefik effendi pre- 
zydentem Izby deputowanych, W kacie in- 
stalacyjnym poleca sułtan jak najusilniej nu- 
wemu'W. wozyrowi szybkie i całkowite prze- 
prowadzenie wszystkich zasad  poręczo..ych 
konstytucyą i przeprowadzenie reform prz- 
obieeanych prowincyom*. 
© nowo mianowanych ministrach pof- 
jemy „następujące szczegóły: © „Edhentie 
baszyj: mianowanym obecnie W. wezyrdła 
pisaliśmy dość obszernie, gdyż został pelno- 
moenikiem tureckim na konferencyi stambi- 
skiej, Dziś powtarzamy tylko ważniejsze szczd- 
góly; Edhem pochodzi z bardzo ubogiej „fa- 
milii czerkieskiej. Udebrawszy wykształeefje 
we Krancji, gdzie się głównie poświęcał nå- 
uce inżynieryi, po powrocie do kraju uczył 
sułtana Abdu? Medżida języka 'francuskiégo 
a nastepnie pył nanczycielem „jego AJ 
W krótee potem powołany do służby państyrą- 
wej, został najprzód ministrem robót publi- 
cznych a następnie niinistrem spraw zapyie 
nicznych. Edhem basza był kilkakrotnie 
używany do missyj zagranicznych. W osta- 
tnim czazie był ambasadorem w Berlinie i 
pełnomocnikiem Porty na konfereneyi. Kadri 
basza, prezydent Rady państwa dotąd nie 
był ministrem. Przez kilka lat był prefektem 
Konstantynopola. Armeńczyk Ohannes Cza- 
micz effendi zażywa sławy dzielnego finansi- 
pty: Wykształcenie odebrał w Paryżn, przez 
abo nusteszarem ministra handlu i 
| əm komisyi długów państwowyci 
Jest to pierwszy chrześeiani POW VENN, 
O N mi jak ot yanin , który został 
] y ministrem handlu. Dżeyd t 
sza jest historyografem Porty, ogł T ba- 
komentarzy do ustaw turecki y by zo 
torem w wielu prowineyseh turen tej onn 
mę 3.1 Prowmcyach tureckich i kilka- 
krotnie ministrem sprawiedliwości. © aa 
dzie kierował w R j Lwości. Obeenie bę- 
spraw wina 4 Uk ministerstwem 
ministratora I d i cn, Rodzi za tęglego ad- 
IAR: No | SOrego znawcę potrzeb pro- 
UUCJJ. Nowy minister sprawiedliwości As- 
Sim basza był dotąd gubernatorem wilajetn 
naddunajskiego. Kostaki Adossides effen- 
di, miusteszar ministra spraw wewnętrznych, 
był prezydentem reprezentacyi gminnej w 
erze a przedtem prezydentem prowineyi 
Krety. Jest Armeńczykiem. Musteszar mi- 
nistra oświaty, Ohannes efiendi Sakis 
był pokilkakrotnie urzędnikiem w rozmaitych 
ministeryach. Również jest Armeńczykiem. 
Sadyk basza , gubernator wilajetu naddu- 
najskiego, był kilka razy ministrem finansów, 
a także gubernatorem Smyrny. W ostatnim 
czasie był ambasadorem w Paryżu. Ali ba- 
Sza, generalny gubernator Adryanopola, był 
w ostatnim czasie gubernatorem hercegowiń- 
skim. Achmet Vefik effendi, prezydent 
Izby deputowanych, był kilka razy ministrem 
sprawiedliwości i reprezentantem Porty w 
AMEA BR przed konferer eyami syryj- 
- Często był używany do nadzwyczaj- 
nych missyj. 


n 


KRONIKA 


mbasador rossyjski, generał 

Przejechał dzisiejszej nocy pospiesznym 

G przez Lwów, 

skiej. ak ybory do Rady miej- 

rów do ag czoraj ukończono skrutynium wybo- 

lista kandydtó w, zie: Przeszła w zupełności 
i 5 ika Proponowanych przez ściślejszy 
Fborczy, którą zamieściliśmy swe- 


80 CZAS r 
57 SRBI (W sj. a M R 
skiej dn skład nowej reprezentacyi miej- 


"a 
Iguatyew 
pociagiem 


zasiadało jeż nowych radnych; 14 z nich 
miejskich a 1 Ś poprzednich  reprezentacyach 
ciej nie piastowało godności radziec- 


Tżynaj ioi F ? 

AGNI ae od czasu, w którym Lwów 

NAA ony statut miejski. 67 radnych wy- 
Ponownie, Z ezłonków dotychczasowej Ra- 


mz m 


dy nie zostali ponownie wybrani pomiędzy in- 
nymi pp. Bodyński, dr. Czemeryński, Dydaeki, 


dr. Fried, dr. Horwat, dr. Kasparek, Kossak, Mia- 


czyński, Niemczynowski, Stromenger, Schiffner. 
Szydłowski Leopold, Wachnianin, Wayda i Zbro- 
żek Dominik. W skład nowej reprezentacyi m. 
Lwowa wchodzi 4 księży, l rabin, 8 lekarzy, 
11 adwokatów, 8 notarynszów, 4 profesorów 
wszechniey, akademii technicznej i szkół śŚre- 
dnich, 1 redaktor (Gazety Narodowej), 5 apte- 
karzy, 8 dyrektorów i urzędników zakładów 
bankowych i finansowych, 5 urzędników sądo- 
wych i skarbowych, 9 budowniczych, 4 inży- 
nierów. 3 fabrykantów machin, 1 księgarz, 1 
właściciel drukarni, 4 kupców, 10 wlaścicieli 
dóbr i realności, 3 stolarzy, Ə krawców, 4 
szewców, 1 zegarmistrz, Ji „ogrodnik i p) tru- 
dniących się rozmaitemi rzemiosłami jak: intro- 
ligatorstwem , powrożnictwem, ! OWA 
cukiernictwem i t. p. W nowej reprezentacji 

norowych obywateli m. Lwo- 


zasiedzie dwóch ho ; ateli aa IE 
mi i a mianowicie: J. 

za, mianowanych niedawno, 

E a Beiser. 


E hr. Włodz. Dzieduszycki i dr. dp” 
Pod względem wyznań wybrano 15 E 
należących do kościoła rzymsk. kat., | 0 A 
ścioła grecko kat., 2 do ewangielickiego a 
izraelitów. a 

— Pan H. Wieniawski, 
widocznie sympatycznem i pełlnem uznania przy” 
jęciem, jakiego doznał w naszem miescie, da 
jeszcze dziś, w piątek, koncert pożegnalny w sali 
ratuszowej z wspóludziałem pani M. Praunowej 
i pianisty p. Nikiseha. Program tego koncertu: 
1. Tartini. Le trile du diable, Sonata, odegra 
H. Wieniawski. 2. Gomes. Romance de l'opéra 
„Salrator Rosa.“ odgpiewa pani M. Praun. 
8. a) Vieuxtemps. Ztćrerie; b) Wieniawski, JI 
Polonaise — H. Wieniawski. 4. a) Chopin. 
Etude: b) Hiller. All Antico; c) Mendelssohn. 
Lied ohne Worte, odegra A. Nikisch. 5. a) 
Marek. Ich reite «ns fmstre Land; b) Com- 
tesse Anna Mier. Stille Liebe, odspiewa pani 
M. Praun. 6. Paganini. Andante et Carneval 
de Wemise odegra H. Wieniawski. — Początek o 
godzinie %. wieczór. 

— Bal akademicki odbędzie się 
jntro, w sobotę w salach „Domu Narodnego.* 
Jak dawniej tak i w tym karnawale nie szczę- 
dzi komitet zabiegów. ażeby bal akademieki 
usprawiedliwił świetną reputacyę, jaką się chlu- 
bi ad lat wielu. Rozesłano 2000 zaproszeń, a 
sam cel, na jaki bal ten urządzono, powinienby 
znaczną część zaproszonych zgromadzić w sali 
balowej. Kancelarya komitetu otwartą jest w 
hotelu Žorža duia 8 í 9 lutego od grd. 10 do 
4, w sobotę zaś 10 lutego, w dzień balu od 
godz. 9 rano do 9 wieczór, przy wstępie od 
godz. 8 wieczór. Bilety na galeryę nabywać mo- 
żna po 3 zł. w I. rzędzie, poŻ zł. w II rzędzie 
a po 1 zł. w II rzędzie. 

| * Straż policyjna aresztowała wozo- 
raj młodą złodziejkę, Annę Funduli, z powodu, 
że czeladnikowi Jędrzejowi Skórskiemu, skradła 
w hotelu z kieszeni „risconto“ loteryi wiedeń- 
skiej na wygrane ambo 4 złr., za 25 centów i 
kartkę zastawniczą banku ormiańskiego NA za- 
stawiony tamże srebrny zegarek. £ 

* Szalik męski biały z czarnemi krop- 
kami, zgubiony wczoraj w teatrze na parkiecie, 
odebrać może właściciel w polieyi. 

* Kgubiomo przedwczoraj wieczór pod- 
czas koncertu p. Wieniawskiego, zapewne przy 
wysiadaniu z powozu przed ratuszem, damski 
złoty zegarek z fabryki Patka, ceniony NA 150 
zł. Na kopercie jest wyryty wizerunek królów 
polskich: Mieczysława i Bolesława Chrobrego. 
Rzetelny znalazca otrzyma nagrodę 50 zł. od 
p. M. Czajkowskiej, właścicielki dóbr w Bóbrce. 

* Statystyka policyjna. W mie- 
siącu styczniu b. r. aresztowała e. k. policya 
lwowska ogółem 885 osób. Mianowicie przya- 
resztowano: za rabunek 1, za oszustwo 7, za 
sprzeniewierzenie 5, za kradzież 188, za ciężkie 
uszkodzenie ciała 8, za zbrodnię z $ 29 k k. 
1, za obrazę straży policyjnej 3, za stręczenie 
do nierządu trzy, za grę hazardową 2, za u- 
szkodzenie eudzej własności cztery i za nieo- 
stroną jazdę 10 osób. Oprócz tego areszto- 
wały patrole policyjne 270 włóczęgów, 14 že- 
braków, 150 pijaków i 50 osób za burdy uli- 
czne. Od e. k. sądów odebrano 129 osób, które 
odbyły swoją karę więzienia. Z ogólnej liczby 
aresztowanych odstawiono do c. k. sądu krajo- 
wego 45, do miejsko-delegowanego sądu powia- 
towego w sprawach karnych 209 osób, magi- 
stratowi oddano do wydalenia szupasem 60, do 
umieszczenia łub innego zarządzenia 70 a do 
zbadania przynależności gminnej 6 włóczęgów. 
W szpitalu umieszczono 19 syfilistycznych i 4 
innego rodzaju chorych. Resztę aresztowanych 
409 osób traktowano policyjnie. Oprócz tego po- 
ciągnięto do odpowiedzialności 64 doróżkarzy za 
przekroczenie regulaminu jazdy, 34 sług za prze- 
kroczenie regulaminu dla sług, 85 osób za nie- 
meldowanie czynszowników i sług, 9 szynkarzy 
i kawiarzy za nieprzestrzeganie godziny policyjnej 
1 osobę za dręczenie zwierzęcia. 

(0) Zapiski dycecczyalne. Ks. 
Jan Korowiec, dotychczasowy zawiadowca g. k. 
kapelanii w Podubcach, instytuował się ka- 
nonicznie na kapelana miejscowego w Mierzwi- 
cy. — Ks. Emil Mielnicki, dotychczasowy wi- 
kary przy g. k. kościele parafialnym u św. Bar- 
bary we Wiedniu, przeznaczony został na za- 
wiadoweę g. k. kapelanii w Jasionówee w miejsce 
ks. Michała Torby, przeznaczonego na admini- 
stratora g. k. probostwa w Niestanieach. — 


ujęty 


Ks. Cyryl Paczowski, były g. k wikary w Bo- 
horodczanach starych, otrzymał kanoniczną in- 
stytneyę na g. k. prohostwo w Bohoredczanach 
(miasto). — Ks. Jan Uhomieki kapelan obrz. 
g. k w Chmieliskach. umarł dnia 23 listopada 
1876. — Ks. Bazyl Niebyłowiec, nowowyświę- 
cony kapelan, otrzymał posadę wikarego przy 
æ. k. probostwie w Perehińsku. — Ks. Emil 
Piasecki były zawiadowca g. k. probostwa w 
Wiszence wielkiej, otrzymał kanoniczną instytn-_, 
cyę na rzeczone benelicyum. == Na opróżnione | 
miejsce wikarego przy łac. probostwie w Li- 
pniey murowanej przybył nowowyświęcony ks. 
Franciszek Wojdyła. — Ks. ‘Tomasz Juszeza- 
kiewiez uwolniony został z posady wikarego 
przy tne. probostwie w Tokach i przeznaczony 
na administratora opróźnionej łac. kapelanii w 
Louisenthal (na Bukowinie). — Na kooperatora 
do łac. probostwa w Tokach powołano O. Leo- 
polda Gorzelea, kapłana zakonu 00. Bernar- 
dynów konwentu Zbaraskiego. — Dnia 4 sty- 
cznia 1877 roku otrzymał ks. Jan Kanty Zy- 
gadło, senior kolegium wikaryuszów katedralnych 
w Tarnowie kanoniczną istytucyę na łac. pro- 
bostwo w Trzebuni. Dotychczasowy administra- 
tor w Trzebuni, ks. Józef Guzdrewicz, pozostaje 
dalej w Trzebunii jako zwykły wikaryusz. — 
Ks. Jam Szezurowski kapłan deticyent zamie- 
szkały w klasztorze 00. Bernardynów w Tar- 
nowie, umarł d. 6 stycznia b. r. z 


— Hednt na cześć Kopernika” 
Jak donosi Gaz. Polska ukończono w tych 
dniach w Warszawie nowy odlew medalu. wy- 
bitego w r. 1880 na obehód odsłonięcia pomni- 
ka nieśmiertelnego astronoma w tem mieście, a 
który medal stał się osobliwością numizmaty- 
czną. Nowe wydanie uskutecznione zostało przez 


— 


firme p. Minchheimera. Skorzysta na tem także 
nowo założone muzeum Kopernika w Rzymie, 


któremu brakowało właśnie tej pamiątki po 
wielkim astronomie. Medal o którym mowa, był 
pierwotnie z cynku odłany. Srednica jego wy- 
nosi 50 millimetrów. Medal przedstawia wize- 
runek pomnika Kopernikowego w Warszawie 
dłuta Thorwaldsena z odpowiednim napisem. 

+ Zmarli w ostatnich dniach: w Gan- 
dawie dyrektor tamtejszej Akademii sztuk pięk- 
nych, rzeżbiarz, twórca znanego posągu Jakóba 
Artevalde, Devigne-Guvo, przeżywszy lat 63; 
w Paryżu pejsażysta Karol Kuwasseg, od roku 
1880 zamieszkały we Francyi lubo Słowianin 
rodem: w Wiedniu dr. Franciszek Egger, ad- 
wokał, dyrektor austryackiego banku narodowe- 
go, członek trybunałwemistwowego i prezydent 
wiedeńskiego Towarzystwa przyjaciół muzyki, 
przeżywszy lat 66; wreszcie tamże emer. feld- 
marszałek porucznik Antoni baron Jiiptner 
Johnstorff, właśsiciel pułku artyleryi nr. 11, je- 
den z bardzo zasłużonych około anstryackiej ar- 
tyleryi generałów. 

— W skutek burz na morzu pół- 
nocnem dnia 30 stycznia powodzie zrządziły 
wielkie spustoszenia na wybrzeżach Hollandyi i 
Belgii. W Ostendzie mocno ucierpiały budowle 
portowe, w Antwerpii Skalda wystąpiła z łoży- 
ska i zalała wiele domów. 


Cenny dla legityinistów 
zwłaszcza zbiór autografów i oryginalnych por- 
tretów, pochodzący z spuścizny po księżnej Po- 
lignac, w tych dniach sprzedany został na pu- 
blicznej licytacyi w Paryżu. Za czterowierszowy 
bilecik Ludwika XVI pisany po zdobyciu Ba- 
stylli, zapłacono 250 franków: za list królowej 
Maryi Antoniny do księżnej Polignac, jej przy- 
jaciółki. 640 franków ; za list młodego Delfina, 
w którym donosi o swej pierwszej komunii, 1200 
franków; za list siostry Ludwika XVI, księżni- 
czki Elżbiety (Madame) pisany po rozruchach 
w dniach 5 i 6 października, 420 franków; 
za list księcia Berry, 500 franków: za list 
siostry Maryi Antoniny, acyksiężniczki Karoliny 
Ludwiki austryackiej, 750 franków; za list 
króla pruskiego Fryderyka Wilhelma II tylko 
15 franków, a za list cesarza rossyjskiego Pa- 
wła 80 franków. Znacznie więcej płacono za 
portrety, po największej części miniaturowe. I 
tak portret Maryi Antoniny, pędzla Sicardiego, 
kupiono za 4.0380 franków; portret księżniczki 
Elżbiety za 8000 franków: księcia Normandyi 
za 420 franków, a inny za 520 franków; księ- 
cia d'Angoulóme za 793 franków ; księcia Ber- 
ry za 865 franków, portret księżnej d'Angou- 
leme w pierścieniu 570 franków, a w medalio- 
uie 300 franków. W licytacyi wzięli udział po 
największej części znakomici rojaliści, jak ksią- 
keta Larochefoucauld, Mortemar, Chevreuse, któ- 
rzy zakupione co cenniejsze pamiatki zamierza- 
ją złożyć w upominku hr. Chambord. 


— Myszy spiewające. Już sławny 
naturalista Brehm w swej historyi zwierząt 
wspomina, że zdarzało mu się słyszeć podania 
o myszach, naśladujących głos Kkanarków, ale 
uważał to za bajkę. Tymczasem francuski na- 
turalista dr. Bordier, w jednym z ostatnich nu- 
merów czasopisma La Nature opowiada, że na 
własne uszy słyszał dość melodyjne dźwięki, 
wydawane przez myszy, i że nawet w pierwszej 
chwili, ze snu dźwiękami temi zbudzony w no- 
cy, wziął je za przytłumiony głos kanarka, 
który był w pokoju. Co nocy później myszka 
wyprawiała mu koncert podobny, a wtórowały 
jej nieraz młode myszki, która to okoliczność 
wpoiła w tego uczonego męża przekonanie, że 
mysz może się nauczyć spiewać, naśladując ka- 
narka. 


sr 
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— Zbiegly bankier gandawski Brod- 
hag, który pozostawił po sobie 900.000 frank. 
długu. aresztowany został w tych dniach w 


Liwerpoolu. 


= 
re miało 


wą po rossyjskn, następnie jeden 


Born, odpowiedział na nią 


l skim. 
> .- Dla przyrodników i mate- 
matyków. Znany dr. Ernest Haeckel w wy- 


danem właśnie najnowszem swem dziele 


jego w ułatwieniu 
w zatoce Smyrnieńskiej, 
Scherzeriana. — Dziennik Ztał. 
mał z Lodi wiadomość, że znakomity 
geolog Paolo Gorini rozwiązał nad wszelkie spo- 
dziewanie znaną w matematyce jako łamigłówka 
pierwszego rzędu p.n. „teoremu Fermata“, i za 
nierozwiązalną uznawaną dotychczas przez najięż- 
szych matematyków , formułę; XP -4 Y "e4", 
przyczem wykładnik (m) musi być liczbą całą 
i większą niż dwa (2). Teorem Fermata, który 
żył od roku 1601 do 1665, był nawet przed- 
miotem konkursu paryskiej Akademii, a uczeni 
tacy jak Euler, Dirichlet, Legendre i najwięk- 
szy z żyjących geometrów francuskich G. La- 
mé, nietylko po mozolnych badaniach uznali go 
za nierozwiązalny jako zrównanie, lecz także 
przeprowadzili dowód matematyczny jego nie- 
rozwiązalności. Swiat uczony przeto ma wszel- 
ki powód z najwyższą ciekawością wyglądać u- 
kazania się zapowiedzianego już osobnego dzie- 
ła profesora Gorini o sposobie rozwiązania po- 
wyższego zrównania. 

— Mrojaczki. W Sierpcu w ostatnich 
dniach niejaka Maryanna Bajkowska, powiła 
troje niemowląt płci żeńskiej, które żyją i są 
zdrowe równie jak matka. 


nazwał Madrepora 
Cour. otrzy- 


— S$prostowamie. W artykuliku p.t. 
„Niewolnietwo w Afryce" w kronice numeru 
wczorajszego umieszczonym, mylnie wydruko- 
wano w wierszu 9 (od dołu lieząć): oceanu 
„Spokojnego“ zamiast, jak być powinno „In- 
dyjskiego. * 


GŁOSY PUBLICZNE. 


Pan Henryk Wieniawski, artysta muzyk, 
złożył do mojej dyspozycyi na cele dobroczynne 
100 zł. 

Przeznaczywszy kwotę tę na cele ochronek, 
składam niniejszem Szanownemu dawcy za ten 
dar szezodry uprzejme podziękowanie. 

Lwów dnia 8 lutego 1877. 

Prezydent miasta. 


Rada miasta Lwowa. 


(Posiedzenie z d. 8 lutego.) 

(A) Przewodniczący p. Jasiński. Bez 
rozpraw odrzuciła Rada kilka. rekursów w 
podrzędnych sprawach budowniczych. Oży- 
wioną rozprawę wywolała następująca spra- 
ja: Zarząd izraeliekiego szpitalu lwowskiego, 
jako właściciel realności pod l. TŁO przy uli- 
cy Mydlarskiej, wniósł prośbę do magistratu, 
ażeby zezwolił nm przebudować tę realność 
na łazienki. Magistrat wydał stosowny kon- 
sens a sekcya TII zatwierdziła go. Tymeza- 
sem wnieśli liczni sąsiedzi powyższej realno- 
ści przedstawienie do magistratu. że ze wzglę- 
dów sanitarnych, tudzież z uwagi na sąsie- 
dnie realności, należałoby nie zezwalać na 
wybudowanie w tem miejscu łaźni, w której 
oczywiście musiałaby się znajdować t. z. 
mikwa. Sekcya III uwzględniając motywa 
przytoczone przez panów powyżej wymienio 
nych, przychylia się do ich zapatrywania i 
cofając poprzednią swą uchwałę co do nudzic- 
lenia konsensu na budowę, proponuje Radzie. 
ażeby przychyliła się do protestu właścicieli 
realności sąsiadujących. Magistrat obstaje 
przy udzieleniu konsensu. 

Dr. Jekeles przychyla się do zapatry- 
wań magistratu, nie ma bowiem ustawy, 
któraby nakazywała uwzględniać przedsta- 
wienia tego rodzaju, jakie wnieśli sąsiedzi 
owej realności. 

Dr. Łubiński przemawia za wnioska- 
mi sekcyi IJI. ażeby uwzględnić przedsta- 
wienie sąsiadów. 

Dr. Madejski jest zdania, że w spra- 
wach budowniczych powinna Rada kierować 
się ópinią ludzi fachowych. a więć w tym 
wypadku opinią m. urzędn budowniczego. 
Skoro ten urząd orzekł, że wybudowaniu la- 
Źni w tem miejscu nie stoi nie na przeszko- 
dzie, wiee nie ma powodów do nienudziele- 
nia konsensu. 


— Babel. Dzienniki rosyjskie opowia- 
dają, że. przy otwarciu sejmu finlandzkiego, któ- 
| miejsee w zeszłym tygodniu, general- 
ny gubernator prowincyi odczytał mowę trono- 
z senatorów 
powtórzył ją w języku szwedzkim a inny w 
fińskim , w końcu zaś marszałek sejmowy baron 
w języku francu- 


„Sbu- 
dya biologiczne* podaje między innemi opis no- 
wo przez siebie odkrytego (na jednej z odlud- 
nych ław Czerwonego morza) rodzaju wspania- 
łych korali, które na cześć austryackiego gene- 
ralnego konsula w Smyrnie dra Karola Scherze- 
ra, wywdzięczając się za uprzejmość i gorliwość 
mu badań przyrodniczych 


profesor 


|dyalogiem i wybornemi typami. Są w tej sztu- 
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Dr. Lubiński stawia wniosek, ażeby 
calą tę sprawę odesłać napowrót do, magi- 
stratu z poleceniem, ażeby urząd budowniczy 
zbadał należycie, czy powody przytoczone 
przez sąsiadów realności pod 1. 1507], są słu- 
szne. Są kwestye budownicze, do których 
nie potrzeba zasięgać opinii znawców, techni- 
ków. Do takich spraw należy n. r. wybudo- 
wanie w pewnem jakiemś miejseu łaźni ży- 
dowskiej. Nie potrzeba być technikiem na 
to, ażeby wiedzieć, że taka łaźnia jest niemi- 
łem sąsiedztwem. 

Dr. Zucker podniósł stronę formalną 
tej sprawy. Według ogólnych przepisów po- 
litycznych może reknrować tylko ten, komu 
doręczono konsens na budowę. W niniejszym 
wypadku doręczono konsens zarządowi szpi- 
talu izracliekiego, a więc tylko ten zarząd 
mógł rekurować. Tymczasem rekurują wła- 
ścieiele sąsiednich realności, którzy w tej spra- 
wie nie mają głosu. Mogą oni co najwięcej 
udać się na drogę prawa, ale nie wolno im 
w drodze politycznej robić przedstawień. 
Wniosek sekcyi III jest tedy nielegalny i dla 
tego powinien być odrzucony. 

P. Dydaeki zwrócił uwagę pp. radnych 
na to, że w pewnych kwestyach budowni- 
czych, zwłaszcza zaś przy budowach fabryk, 
łazienek i t. p. powinni być sąsiedzi zapyta- 
ni o to, czy zgadzają się na podobną budo- 


Lwów odwiedzić. 


GOSPODARSTWO I HANDEL 


skich utrzymał się na wysokości przeszle- 


nicy 9:50 zl. 
do 8:25 zł., jęczmienia 5:80 zł. do 7 zł 
425 al., kukurudzy 425 zł. do 5'60 zł., gro- 
chu kuchennego 6:75 zł. do 9 zł, grochu 
pastewnego 6 zl. do 7.50 zł, fasoli 7 zl. 
do 7.75 zł., bobiku 6 zł. do 7 zł, wyki 5:50 
zł. do 6:50 zł., koniczyny 40 zł. do 90 zt. 


Kos Po az A tedy: Wi P- |tymotki 28 zł, anyżu rossyjskiego 40 zł., 
tossaka, czy przed udzieleniem konsensu anyżu płaskiego 20 zł. do 30 zł, kminku 


zapytywano o to sąsiadów realności. 

Z odpowiedzi sprawozdawcy wypływało, 
że urząd budowniczy traktował tę sprawę dość 
pobieżnie, w skutek czego przychyliła się 
Rada do wniosku dr. Łubińskiego i odro- 
czyła tę sprawę. 

P. Karol Fiala, kapelusznik, otrzymał 
przyrzeczenie przyjęcia do gminy za opłatą 


taksy. 


45 zł. do 58 zł., rzepaku zimowego 16.50 
zł. do 17:50 zł. rzepaku letniego 16 zł. 
do 17 zł., Inianki 12.50 zł. do 14 zł., nà- 
sienia konopnego 7.75 zł. do 940 zł., za 
10,000 litrostopni spirytusu 30:75 zł. do 31 
zł, w. a. — Ruch towarowy na kolei Ka- 
rola Ludwika wynosił w ubiegłym tygo- 
dniu, włącznie z transportem przewozowym, 
ogółem okolo 19,555.000 kilogramów i 2595 
sztuk bydła. Na tę cyfrę transportu składały 
się zboża różnego rodzaju około 7,739.000, 
mąki i wyrobów mącznych około 532.000, 
nasion olejnych około 224.000, drzewa bu- 
dulcowego, desek, gontów i t. p. około 
225-000, nafty i wosku ziemnego około 
66.000, spirytusu około 36.000, jaj około 
188.000, węgli kamiennych około 412.060 
kilogramów, na resztę złożyły się różne to- 
wary, tudzież okolo 46 sztuk wołów, 2506 
sztuk nierogacizny i 28 koni. — Ruch to- 
warowy na kolei Lwowsko-Czernio- 
wieckiej wynosił w ubiegłym tygodniu, 
ogółem  5,648.100 kilogramów i 2308 sztak 
bydła, z czego przypada na ruch ku Zacho- 
dowi 3,292.900 kilogramów, 568 sztuk wo- 
łów, i 2745 sztuk nierogacizny; zaś na ruch 
ku Wschodowi 350.200 kilogramów. Tran- 
sporty składały się: ze zbożu różnego rodza- 
ju 1,475.700, mąki i wyrobów mącznych 
40.000, spirytusu 10000, produktów zwie- 
rzęcych 40.700, drzewa buduleowego i opa- 
lowcgo 1,586.900, kamieni i wapna 30.000, 
węgli brunatnych 10.000 kiloeramów. na 
resztę złożyły się różne towary i bydło. — 
Kuch towarowy nakolci Areyksięcia Al- 
breclita wynosił w ubiegłym tygodniu, wla- 
cznie z transportem przewozowym i z do- 
wiezionemi przez inne koleje towarami ogó- 
lem 2,683,400 kilogramów i 523 sztuk by- 
dła. Transporty składały się: ze zboża róż- 
nego rodzaju 58.066, mąki i wyrobów mą- 
cznych 36.205, nasion olejnych 252, drze- 
wa budulecowego i opałowego 700.670, nafty 
i wosku ziemnego 1690, spirylusu 540, jaj 
2.118, piwa 4088, soli 41.230, mięsa 1982, 
kości 860, worków 240, kamieni 20.000, ki- 
logramów, na resztę złożyły się różne to- 
waty, tudzież 10S sztuk wołów, 408 sztuk 
nierogacizny i 6 koni. 


Notatki literacko-artystyczne. 


X Dwie blizny, druga z nieznanych 
komedyj ś. p. Aleksandra Fredry, którą odegrano 
pozawczoraj w naszym teatrze, jest prawdziwem 
małem arcydziełem. Jednoaktowy ten utwór, 
któremu służy za temat qui pro quo, bardzo 
zabawne w swych dalszych następstwach, od- 
znacza się nadzwyczaj zręcznem wyzyskaniem 
tematu, świetnym i pełnym barwy i dowcipu 


ce sytuacye pełne niezrównanego humoru — a 
całość tehnie szlachetną wesołością i uderza 
misternem wykończeniem. Figury wprowadzone 
na scenę w tej komedyjee, są lekko tylko szki- 
cowane, ale szkicowane tak wymownemi rysami, 
tak wyraziście i po mistrzowsku, że każda z 
osób mimo skromnych ram utworu i mimo ma- 
łego tematu, który ogranicza akcyę, przedsta- 
wia się widzom w pełnej niemal charakterystyce. 
Znać w tym lekkim rysunku, w tych kontu- 
rach rzuconych od niechcenia, dłoń Fredrowską— 
czasem jedno słowo włożone w usta występują- 
cej osoby, jeden frazes, kilka krótkich ckspekto- 
racyj wystarcza, aby postać stanęła przed nami 
Żywa, oryginalna i charakterystyczna. Nieomylna 
i apodyktyczna pani kasztelanowa, żywy, serde- 
czny i pelen naturalnej swobody kapitan Bar- 
ski, wyborny typ żołnierski, dyplomata "ulski, 
mloda wdowa Wanda, a nawet ta biedna re- 
spektowa panna Wigaszewska, echo potaknjące 
mądrości pani kasztelanowej, ligura przeznaczona 
do milczącej adoracyi swej pani — to typy pełne 
prawdy, życia i wyższej komicznej treści. Dya- 
log zawsze wytworny, zawsze daleki od trywia- 
liamu i płaskości, ma w sobie miejsca prawdzi- 
wie świetne, a nawet głębokie, z których prze- 
mawia znakomity znawca nie juź samych tylko 
śmieszności ludzkich, ale także i podniosłych 
stron serca i duszy. Poprzestajemy dziś na tych 
kilku słowach, nie wyczerpując wszystkich uwag, 
jakie nastręczają nam Dwie Blizny, nie poru- 
szając także stron takich, przy których zatrzy- 
mać by się mogła krytyka, szukająca koniecznie 
stron ujemnych — ale mamy nadzieję, że po ode- 
graniu całego pierwszego cyklu nowych kome- 
dyj Fredrowskich, nadarzy nam się sposobność 
do obszerniejszego sprawozdania. 

-- Artyści polscy w Paryżu. 
Dzienniki paryskie zapowiadają w teatrze Porte 
Saint-Martin szereg charakterystycznych po- 


* Targ lwowski. (Sprawozdanie ty- 
godniowe Izby handlowej za czas od 27 sty- 
cznia do 8 lutego.) Wszystkie ceny od 100 kilo- 
gramów. Pszenica 9:50 do 10:80 złr. Żyto 1:40 
do 6:25 zlr. Jęczmień 5:60 do %*— złr. Owies 
5:25 do 6:80 złr. Hreczka 7:— do 1:25 złr. 
Kukurudza zeszłoroczna 4:25 do 5:60 złr. 
Kukurudza nowa 425 do 5:60 złr. Groch do 
gotowania 6:75 do 9— złr. Groch paste- 
wny 6-— do 7:50 złr. Soczewica —— do — — 
złr. Fasola %*— do %75 złr. Bobik 6-— do 
7— alr. Wyka 5:50 do 650 złr. Koniczyna 


ranków urządzanych przez pannę Marie Dumas. | najprzedniejsza —— do 90— złr., przednia 
Pierwszy z tych poranków poświęcony będzie | —— do S6— złr., średnia —-— do 80:— 
narodowości słowiańskiej. Rozpocznie konferen- | złr., poślednia 40— do T4— złr. Tymotka 
cyą p. Lapommeraye o literaturach słowiań- | —— do 28:— złr. Anyź rossyjski —— do 


40— złr. Anyż płaski 20— do 80— złr. 
Kminck 48— do 58— zlr. Rzepak zimowy 
16:50 do 17:50 złr. Rzepak letni 16— do 
1%-— zir. Rzepik zimowy —— do—— zir. 
Rzepik letni —— do —— złr. Lnianka 
12:50) do 14— złr. Nasienie Iniane —— do 
—— złr. Nasienie konopne 7:75 do 9:40 złr. 


skicli; następnie odegrany będzie pierwszy akt 
Rusałki Alexandra Puszkina z dekoracyami i 
ubiorami odpowiedniemi przedmiotowi, dalej în- 
termezzo muzyczne; p. A. Marmontel odegra 
na fortepianie kompozycyc Rubinsteina, Qzaj- 
kowskiego, Chopina; panna Reszke, warszawian- 
ka, obecnie ulubiona primadonna wielkiej opery 
w Paryżu, spiewać będzie romanse i piosnki 
polskie i ruskie, ap. Krutikow, kontralto opery 
narodowej w Petersburgu, odspiewa wyjątki z 
oper Glinki, Dragomirskiego i Moniuszki. P. 
Lecolle wykona na waltorni warjacye z tematów 
pieśni ludowych ruskich. Panna Dumas wygłosi 
ustęp z dramatu Gogola Miertwyje Duszy, a 
na zakończenie p. Dupont Vernou, jeden z pier- 
wszych artystów teatru komedyi francuskiej, 
odegra scenę z dramatu A. Puszkina Kamiennyj 
Gost (Don Juan). Na dzień 27 b. m. afisze 


31— złr. 


linji krakowsko lwowskiej 292.791 zł. 46 ct. 


zapowiadają w świetnej sali Herza, koncert na 
skrzypcach p. Wiktora Każyńskiego, o którym 
już dzienniki polskie kilkakrotnie bardzo pochle- 
bnie wspominały. P. Każyński między innemi 
odegra dwie własne kompozycye, wielki koncert 
fantastyczny napisany z towarzyszeniem orkie- 
stry i dedykowany sławnemu mistrzowi Vieux- 
temps (którego p. Każyński jest najulubieńszym 
uczniem) i Ballade litewska. Piszą nam z Pa- 
ryża że p. Każyński wybiera się w podróż ar- 
tystyczną do Warszawy, przyczem ma zamiar i 


O Ruch ma kolejach galicyj. 


go tygodnia. Ceny zboża i produktów były 
następujące : płacono za 100 kilogramów. psze- 
do 10.80 zł., żyta 7.40 zł. 


owsa 5:25 zł. do 6'20zł., hreczki 7 zł. do 


Chmiel —— do —— złr. Spirytus 80:45 do 


% Pochód koleji Karola Lu- 
dwika wynosił od 21 do 31 stycznia na 


(w przeszłym roku w tym samym czasie tylko 
110.051 zł. 83 ct.); na linji Iwowsko-podwo- 
łoczyskiej 68.530 zł. 62 et. (w przeszłym roku 
w tym samym czasie 50.503 zł. 39 ct.); ra- 


zem na obu liniach 361.622 zł. 8 et.; (W ZA 
szlym roku wtym samym czasie tylko 220.859 
zł 20 et.) W całym miesiącu styczniu miała 
kolej ta razem dochodów 1,007.850 zł. 19 etu: 
t. j. niemal dwa razy tyle, eo w styczniu roku 
ubiegłego. 


ŻA 


OSTATNIA POCZTA 


Izba niższa sejmu węgierskiego 
powitała d. 7 b. m. pp. ministrów, którzy 
powrócili z Wiednia. entuzyastycznymi okrzy* 
kami. Wbrew uchwale komissyi, która ezu- 
wa nad nietykalnością poselską, uchwaliła 
Izba wydać sądowi karnemu tych deputowa: 
nych, którzy przy wyborach sejmowych do- 
puścili się nadużyć, przez podkupienie wybor- 
ców. Wieczorem d. 7 b. m. odbyło się po- 
siedzenie klubu stronnietwa liberal- 
nego. Udział członków był bardzo liczny. 
Ze wszystkich stron wzywano ministrów, aże= 
by nie ustępowali z zajętego sta 
nowiska i domagali się stanow 
czo dymissyi. 


Daremnem byłoby chcieć dociekać wla- 
ściwej przyczyny obalenia i banicyl 
Midhata baszy. Mają na Wschodzie se- 
kretny sposób ukrywania tajemnicy tak, aby 
nigdy światła dziennego nie ujrzała. Wszakże 
dotychczas nie wiadomo dokłudnie, kto był 
właściwym sprawcą katastrofy, która sułtana 
Abdul Azisa pozbawiła tronu i życia. Gęstej 
zasłony pokrywającej te wszystkie tajemnicze 
wypadki, nie zdoła przedrzeć nawet najby- 
strzejszy wzrok europejskiego reportera. Nie 
wynika ztąd jednak bynajmniej, abyśmy bora 
fide mieli przyjmować za dobrą monetę wy- 
Jaśnienia, jakie urzędowe telegramy stambul- 
skie podają o ostatnim przewrocie. Trzebaby 
wielkiej naiwności i dobroduszności, aby u- 
wierzyć, że sułtan wygnał Midhata, aby bro- 
nić litery i ducha konstytucyi! A jednak te- 
legram urzędowy twierdzi to całkiem nA 
seryo. (to jego brzmienie: „Ponieważ sultant 
ogłosił konstytucyę poręczającą wszystkim 
poddanym równość i stanowiącą rząd parla- 
mentarny w miejsce absolutnego, musieli 
wszyscy urzędnicy. starsi i młodsi, zastoś0” 
wać się do przepisów konstytucyi. Mimo t0 
Midhat sprzyjał kierunkowi sprzeciwiającemu 
się konstytucyi; pewne zaszłe wypadki wska- 
zują, że porzucona przez sułtana władza 
absolutna miała być wykonywaną 


innego. Kilka indywiduów knuło:.  * ohli- 
eiw rzy iljadi A Mspokyjowl publi 


canemu. Midhat obowiązany był przeszko- 
dzić temu, a nie zrobił tego. Zniesiony 
władzę absolutną wykonywano więc w innej 
formie w skutek czego sułtan postanowił 
wygnać Midhata, aby bronić tak praw Swo” 
ich, jak ducha konstytucji”. 

alować trzeba, że w Konstantynopolu 
nie ułożono sobie planu, w jaki sposób oba- 
lenie Midhata wytłumaczyć należy zdumionej 
Kuropie. Depesze urzędowe zyskałyby przez 
to, jeżeli mie na wiarygodności, to przynaj- 
mniej na pewnem prawdopodobieństwie, Tym- 
czasem depesze te podają codziennie inny 
powód upadku potężnego Wezyra. W czoraj 
mówiły o spisku Midhata przeciw Abdul- 
Hamidowi na rzecz Murada, dziś wykrywają 
spisek Midhata przeciw konstytucyi. Am 
jedno ani drugie nie jest prawdziwem, am 
nawet prawdopodobnemm. Najwięcej prawdo= 
podobieństwa zdaje się mieć domysł. że suł- 
tanowi wszechwładny Midhat stał się niewy” 
godnym. Mimo wszelkich floskułów o konsty= 
tucyjności, sułtan Abdnl-Hamid nie zaparł się 
jeszcze despotycznych tradycyj swych przod- 
ków. Nie chciał on być „malowanym pady” 
szaeliem* — na co się zanosilo, gdy cała 
władza i powaga skoncentrowaną była de 
facto w ręku Midhata. Był on prawdziwym 
majordomen sułtana i mniał tak się wysunąć 
na pierwszy plam, że święta osoba następcy 
proroka pozostała zupełnie w cieniu. 


rarr 
any prze” 


Według wiadomości, jakie odebrała am- 
basada turecka w Wiedniu, tłumaczą w Stam- 
bule upadek Midhata par sa conduite de 
nature à branler la confiance du padischah 
(postępowaniem jego, które musiało zachwiać 
zaufanie sułtana) i dodają, że zmiana w 080 
bie W. Wezyra nie wywoła żadnej zmiany 
ani w wewnętrznej ani zagranicznej polityce: 
Zapewniają, że nowy W. Wezyr jesi równym 
zwolennikiem konstytucyi, równym przecie 
wnikiem Rossyi i równie energicznym w U- 
porze przeciw „uroszczeniom* Europy, Jak 
Midhat basza. Wiener Abendpost powiada 
że zapownieniom tym nie należy dawać Zu” 
pełnej wiary. ponieważ zdania o tendencjach | 
politycznych kdhema baszy są bardzo PO” 
dzielone. Na konferencyi występował Edhem 
basza w roli nieugiętego rzecznika opi 
Midhata, ale musiał on tam trzymać SIĘ 
ściśle instrukcyj udzielonych mu przez ÓW” 
czesnego W. Wezyra. Nie byłoby przeto ne 
miejsen, wnioskować z tego zachowania Si 
Kdhema o przyszłej jego polityce. Wine 
Abdpost skłonną jest owszem do mniemania, 
że polityka Ilhema jako W. Wezyra będzie 
więcej pojednawczą. 


Obok upadku Midhata najważniejszym 
faktem w polityce zagranicznej jest zawsze 
jeszcze okólnik ks. Gorczakowa, który 
podajemy dziś w dosłownym przekładzie, 
Polit. Corresp. w liście z Petersburga powia- 
da, że wskutek tego okólnika kryzys wschodnia 
weszła znowu w fazę układów dyplomaty- 
cznych. Pierwotnie nota miała być wysłaną 
dopiero po powrocie gen. Ignatiewa, lecz 
przyspieszono jej ogłoszenie, a teraz odpowie- 
dzi na postawione w niej pytania mają być 
ane p upływem zawieszenia broni; idzie 
3 giownie o pozyskanie przyzwolenia mo- 
arstw, stojących po za trójcesarskim związ- 
GH na środki, któremi przeprowadzić wy- 
załam. postanowienia konferencyi. Położenie 
R „ost podobnem do tego. które istniało 

wili napisania memorandum berliúskiego. 


Times 
niniemą, % 
nazwać 


mówiąc o okólniku rossyjskim 
e nie zawiera on nie, coby możną 
zoru do Corka; nie zdaje się szukać po- 
Celem no Nięcia się 7 obecnego położenia. 
daleko R. zdaję się być raczej zbadanie jak 
pójść Europa w spólnem dziada- 
Okolnik jest faktycznie dalszym 
polityki Ignatiewa. Rossya w tej 
z Euro) st „zdecydowaną pozostać w zgodzie 
‘gk Pą i nie popaść z nią w spór, tak 
A Już podczas konferencyi rząd rossyjski 
starał się o to widocznie. My sami, mówi 
ten dziennik, możemy oświadczy ć, że jeste- 
“my zadowoleni y tego, co się stało; ale nie 
możemy Rosyi ganić, jeśli przystąpi do usku- 
tecznienia tego. czego wszystkie mocarstwa 
życzą sobie. Times zaleca, aby Anglia zanim 
odpowie Rossyi, czekała rezultatu zmiany 
inisteryalnej w Turcyi. ty mezasem niech 
zapyta, jakie postępowanie byłoby ua rękę 
rządowi rossyjskiemu. 
Z MIERZE 


Książę Czarnogóry, W odpowiedzi 
na pismo wielkiego Wezyra oświadcza, iż 
skłonnym jest do zawarcia rokowań o poko- 
JU na podstawie status quo Z sprostowaniem 
RR ale uważa za niepotrzebne wysyłać 


niu z carem, 
tiagiem 
chwili je 


jest następujący : Jan Bratiano prezesem i 
ministrem spraw wewnętrznych; Demetryusz 
Sturdza ministrem skarbu; Kampineanu robót 
publicznych ; Dogan. sprawiedliwości lub o- 


Skład nowego gabinetu pe 


swiaty, według tego czy Chitzn lub State- 
seu pozostaną W gabinecie. Jonesku 
staje ministrem spraw zagranicznych ; 
ceanu ministrem wojny. 


poza- 
Slani- 


Z Konstantynopola 8 b. m. donoszą: 
Jacht turecki „Tzzedin* wiozący Midhata 
baszę dziś odpłynął z Syry do Brindisi. 


TELĘGRANY GAZETY LWOWSKIEJ 


Konstantynopol , 8 lutego. 
Nikt tu już nie wierzy, aby powodem 
złożenia z urzędu i wygnania Mid- 
hata miał być jakiś spisek odkryty. 
Półurzędowa Turquie powiada, że Mid- 
hat złożony został z urzędu z powodu, 
że nie zgadzał się z zapatry waniem suł- 
tana i władzę jego chciał ograniczyć. 
Midhata wywieziono z Turcyi, aby za- 
pobiedz wzburzeniu umysłów. Upadek 
jego nie dotknie w niczem nowych in- 
stytucyj konstytucyjnych. 

Londyn, 9 lutego. Na posiedze- 
niu Izby wyższej zabrał głos Derby 
w rozprawie adresowej i oświadczył : 
Polityka angielska pozostała niezmien- 
naio tyle tylko uległa modyfikacyi, 
o ile stan rzeczy się zmienił. Konfe- 
rencya nie może być uważana za dy- 
płomatyczne fiasco, gdyż udało jej się 
przeszkodzić wybuchowi wojny. Derby 
oświadcza, 


z zastrzeżeniem tylko 


jedynie kwestya poprawy losu Chrze- 
ścian, ale jest kwestyą egzysteneyi 
całych państw. Taką kwestyę należy 
traktować Z stanowiska mężów stanu. 

Markiz Salisbury kładzie nacisk 
na sympatye, dla Chrześcian, ale pro- 
testuje przeciw zdaniu, jakoby Anglia 
powinna używać gwałtownego przy- 
musu. Upadek państwa ottomańskiego 
wywołałby anarchję. | 

W izbie niższej protestuje lord 
Hartington przeciw polityce, która 
chce zezwolić na to, aby Rossva sama 
załatwiła spór z Turcją. 

Northcote zaprzecza, jakoby An- 
glia zamierzała prowadzić wojnę w 
obronie Turcyi, i podnosi porozumie- 
nie mocarstw 0 osiągnięte na konferen- 
cyi. Zachowanie swoje w przyszłości 
rząd bierze pod dokładną rozwagę, a 
dwie zasady zostały W tym względzie 
postawione. Rząd nie będzie wywierał 
przymusu na "Turcyę, ale pragnie 
wspólnego działania z innemi in0car- 
stwami. Odstręczenie Rossyi od Austryi 
byłoby podejrzane. 

Northcote oświadcza, że niema 
zaufania do tureckiej, niczem nie gwa- 
rantowanej konstytucyi i wyraża prze- 
konanie, że wszystkie interesa wyma- 
gaja pokoju. 

Adres został w końcu uchwalony. 


=" SEND RZA 


Odpowiedzialny redaktor Władysław Łoziński. 
m— EEE PRÓB | O 


Przyjechali do Lwowa 
Dnia 9 lutego 1877. 


Hotel George'a. 


Odjechali ze Lwowa 
Pp. K. hr. Wodzieki do Olejowa. L. Re- 


chen do Wiednia. S. Hammer do Stanisławowa. 
M. 
Wojciechowie. F. Suchodolski do Tomaszowie. 


IZ 


Dragniewicz do Rossyi. M. Sawraeki do 


Spostrzeżenia meteorologiczne 


z dnia 9 lutego 1877, godz. 7 rano. 
Barometr 730.93mm. Psychrometr suchy — 0490 


Psychrometr wilgotny —0 190. Prężność pary 45mm. 
Wilgoć 94"/,. Zachmurzenie 10. Wiatr NW2. 
Ozon 4. Opad w mm. z ostatnich 24 godzin. — 


Temperatura powietrza — 0.3*Rm. 


Barometr opada. 
a A Eo>PG-L>-L 


Pociągi kolejowe. 


Przychodzą do Lwowa. 

Z Krakowa: o godzinie 5 minut 30 rano (pociąg po- 
spieszny); o godzinie 9 m. 25 wieczór (pociąg 080- 
bowy); o godz. 10 min. 35 przed południem (po- 
ciąg mięszany). 


Z Czerniowiec: o godzinie 9 minut 55 wieczór (po- 


ciąg pospieszny), o godzinie 8 minut 40 rano (po- 
ciąg mięszany); o godzinie 2 minut 50 po południu 
(pociąg mięszany). 

Z Stanisławowa: (na Stryj): o godzinie 7 min. 58 
wieczór (pociąg nr 2); o godz. 8 min. 52 (pociąg 
nr. 4); 

Z Podwołoczysk: (na dworzec w Podzamczu): o go- 
dzinie 2 minut 54 rano (pociąg osobowy); 0 go- 
dzinie 3 min. 8 po południu pociąg mięszany); 

Z Podwołoczysk: (na dworzec lwowski główny): o 
godz. 10 min 33 wieczór (pociąg pospieszny); 0 
godz. 8 min 25 rano (pociąg osobowy): o godz. 
3 min. 43 po południu (pociąg mięszany). 


Odchodzą ze Lwowa. 

Do Krakowa: o godzinie 11 min. 3 przed północą (po- 
ciąg pospieszny); 0 godz. 4 min. 40 rano (pociąg 
osobowy); o godzinie 4 minut 45 po południu (po- 
ciąg mięszany). Z 

Do Czerniowiec: o godz. 6 min. 25 rano (pociąg po- 
spieszny); 0 godzinie 11 min. 25 wieczór (pociąg 
mięszany): o godzinie 12 min. 30 z południa (po- 
ciąg mięszany). 

Do Stanisławowa: .(na Stryj): o godzinie 6 minut 5 
rano (pociąg nr. 1); o godz 5 wġput 10 wieczór 
(pociąg nr. 3). 

Do Pedwołoczysk: (z Podzamcza): o godz. 11 minut 
4 wieczór (pociąg osobowy); o godzinie 12 minut 
11 w południe (pociąg mięszany). 

Do Podwołoczysk: (z głównego dworca): o godzinie 
6 min. — rano. (pospieszny); o godzinie 10 min. 
37 wieczór (pociąg osobowy); o godz. 11 minut 
45 w południe (pociąg mieszany), 

Pory niniejszego rozkładu jazdy odnoszą się do po- 


łudnika peszteńskiego, godz. 12 w Peszcie odpowiada 
godz. 12 m. 20 we Lwowie, 


Pp. F. hr. Potulieki z Krakowa, W. Cie- 
delegata do Konstantynopola, lecz życzy so- | że pokój, który zawisł od decyzyi je- | leeki z Byczkowie. J. Zabielski z Łoszniowa. 
bie aby | a> toczyły się w Wiedniu | dnego człowieka, może być utrzy- Hotel Angielski. 
z tureckim ambasadorem. j R spodziewa się też, że utrzyma- Pp. W. Bogdański z Ujścia. M. Jurjewicz 
n f Bie apol 1 7 
W procesie przeciw sprawcom de- Ly gdzie. Cesarz rosyjski może te- : awa a. A. "Łucki z Sarny. Z. Smalewski 
monstracyi d. 11 grudnia przed soborem | *7 Pe że nie jest obowiąza- Hotel Langa 
apadł pie 7 ny do tego, a > 
Kazańskim zap pierwszy wyrok. Trzech | 2Y y Sam wykonywał H Pp. R Szczepański z Kołomyji S. Glogier 
„oskarżonych uwolniono, reszta skazaną zo- chwały sześciu mocarstw. Derby 
stała częścią do ciężkich robót, częś znaje l e RE BAJ opole Malewski ya” 
dl „ęścią na | znaje moralny obowiązek interwencyi t kowski 
osiedlenie. na korzyść Ch Hotel Krakowski. 
=" rześcian, ale zaprzecza, Pp. E. Bosmann z Kongresówki. M. Ska- 
ku ap X. Mikołaj Mikołajewicz wyzdrowiał jakoby to nakazywał traktat paryski. | wiński z Tomaszowa. J. Tysson z Brodów. 
a temi dniami przybyć do Odessy. Lord Beaconsfield (Disraeli) Horel Kahna. 
EEr d podi, że kwestya wschodnia nie jest Pp. J. Hałajkiewiez z Przemyśla. 
płaca. żądają. 
Cennik I Kurs sjezdy wiedeńskiej. | Kol. Kar. Ludwika po 200 zł m. k. 209.25 209.75 
wowskiej Izby handlowej i przemysłowej. di 6 JR 1877. Lwow, Czern. kolei po 200 zł w.a. wsr. . 112.50 113.— 
Lwów, dnia 8 lutego 1877. 1. Dług Państwa. płacą. żądają. Tow. kol. żel. państ. po 200 zł. m. k. 231. = aa ay 
Jednolity dług Państwa w banknot. Połlnd. kol. państw. po 200 zł. w. iv 76.25 76 
| płacą żądają maj- listopad j 62.60 62.80 | Mol. weg. gal. a 200 zł. w sr. 80.50 81.50 
AEC A wik walutą a austr. J luty-sierpień . . 62.85 63.05 ck rolnieaskawdptewy Zakład ala” 
y ztukę, de od owa ednolity dług Państwa w srebrze. Galieyi i Bukowiny, w 151. 6%, 90— 91.— 
Kol. g. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. z 210 25 25 21225 kia lipiec ję aż © GEJ EE Powsz. austr. zakł, kred. ziem. 5%/, wsr. 105.— 105.50 
Kol. Iwow. czer.-jas. „ 200 zł. mk.sfll2 — qq4 — LIE 4 50 A ||Gul sakł Er ziem Krak. los w181.6%, 88 SB= 
Banku hip. galic, 200 S 14 Losy z roku 1839 całe. . 287.50 283.50 20, Tej, 97.— 98.— 
Pain ke H a zł. w. A. E 212 — 215 — » „ 1839 piąta część 4], . 287.50 288.50| * » = » e >» Nsg ” 5a 86.75 87.50 
yt. gal. po 200 zł. w. a209 — 213 — x „ 1854 po 250 zir . . . 107.75 108 25 mow ked w 4! bé 76.50 11.— 
2.1 E) Ę „ 1860 po 500 złr. 5*/,. 110.75 111.25 T v 83.25 84— 
T isty zast. za 100 zł. © A „ 1860 po 100 złr. 5%. . 118.25 118.75 | * n " A a 
ow. kredyt. galie. Boje w. a, 83 80 8470 = ” 1864 (z premią) po 100 złr. 135.— 135.30 Pa” po 5 w 37 la- 925 84— 
n U D gojo 76 80 7780 1864 a po 50 złr. 134.25 134.75 Gal. tach zwro o TYM 3650 87— 
5oj, okresowe o| 83 80 8470 | Renty Como po 42 lir. aus. . . . 21.50 22.50 Gal A JA "M ość. Dr 91 75 93 
Banku hip. galic. 6°) S| 86 75 8765 | Listy peeing domen państw. po 120 tal. zakł. kred. włość. po 60% - 5 92. 
Listy dłużne A BM Gola wad 9150 88— ME 144, — 144.50 | Tow. kred. miejs. Iw. w 151. wyl. po 6. 81.— 82.— 
S Austr. A aeh "zwrotne '1878 "Bo, . 990.30 99.50 n n» w 801. wyl. po 60/, . oz 
3. Listy dłużne za 100 zł. £ Austr. „reni zł. wolna od podatk. 40/, 74.50 74.70 Banku narodowego po 59. - EN re 
Ogóln. roln. kred. Zakł. dla Gal. E T 2 Ea mm. „BY W 100. Pere 50 We ton iaren Boja lo 86 — AP 
2 91 20 Ozee À e: 5 po 597, k. 
Tow. ke. GH los, via aea Ẹ 8 10 cz Bukowiny 81.50 82.50 6. Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.). 
m. Ga w R 06 ee =— Galicyi . . 83.75 84.50 | Kol. Albrechta a 300 zł. 57, w. a 1.25 67.75 
ie © 2 Mrl Austeyi 100.75 101.25 | Tow. zh 2 ARE > (w. =. 

d i 100 zł. iedmiogrodu . 71.75 72.50 a Z o W SreDr —.—- —— 
Indomnir ARIS jo mu. . 83 70 8460 | Węgier . | q8.— Ta. | Kol. pół. po 100 zł. m. k. 100— 100.50 
Pożyczki kraj. z r. 1873 poóow.a. | 8950 92— 3. Inne pożyczki publiczne. „ 100 zł. w. a. |. . 94.50 95.50 

Galie. pożyczka krajowa z r. 1873 6"/, p. Kol. gal. Kar. Ludw. po 300 zł. 50, . 101.25 101.75 

5. Losy Miasta Krakowa . 14 — 1550 4. Akcye. i Aeg: „ IL emisyi . 98.50 99.— 

z „ Stanisławowa | 2050 2250 Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 T7— 74.25] » non Z T 9625 96.75 

Inst. kred. dla handlu po 160 zł. 147.10 147.30 JAY. 95— 95.30 

6. Monety. i Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł.. 690.— 700.— Kol. Lwow.-Czer-Jus, III. emis. à 300 

De OB ć . Š a e Ga als hip. po 200 złr. . . —— —— zł. 5%, w srebrze z r. 1865 77.50 78.— 

ukat cesarski 1 al. banku handl. i prz.a p =" == — 

Napoleondor . . . . . , 9 80 992 Gal. zakł kredyt. prz. 20024 pł 40 h f “A wu ike SZ 

Pó PEDA Só aeg 992 1012 | Banku narodowego a 600 złe. . . | 838— 831 — z r. 1872 . —— —— 

Rubel rossyjski sre nny . 17 182 | Kol. Albrechta a 200 złr. w srebrze. —,— —.— | Weg. gal. kol. a 200 aa 50/, w srebrze. 64.50 65.— 

W god ¿155 | Austr tow. żeglugi par. po500 zł.m.k.. 341— 844— 7. Losy. 

100 marek niemieckie | 40 | Kol. Ces. Elżbiety po 200 zł m. k. . 13350 134.— | Inst. kred. dla hand. "BR po 100 zł. w.a. 162.50 163.— 
Srebro w """ „CAE 114 25 e 25 Kol. Preszów-Tar 

a 113 50 50 | Półn. kol rn. (w. e.) aà 200 zł. w sr, --.— Clarego po 40 zł. m. k. S1.— 31.50 

Z ZZ Z W srebrze GB OE £ 15 ołn. kolej po 1000 złr. 1810.— 1815.— | Tow. żegl. par.na Dunaju po (100zł, m. ko 94.75 95.25 | 


taca. żadaj; 
Keglevicha po 10 zł. m. k. JAŚ 14.50 
Losy miasta Krakowa — se 1l5= 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w.a. 32 83— 
Paliieco po 40 zł. m. k. . - 29.— 29.50 
Fundacya szpit. Arcyksięcia Rudolfa . 13.60 14 — 
Salma po 40 zł. mk. . . . . 39.50 40.50 
St. Genois po 40 zł. m. k. . 20.50 21.50 
Poż. miasta Stanisławowa po20 zł. w. a. 21.= ZE 
Poż. Tryestu po 100 zł. m. k. 121:- << 
50 zł. m. k. 60= 6l— 
Wałdsteina po 2024 mok 23.25 23.75 
Windischgratza po 20 zł. m. R HE GR ką 
Weksle (va 3 miesiące) = 
Augsburg za 100 zł. w. p. n. 60.40 60.60 
Berlin za 100 mark w. u 60.40 60. 
Frankfurt za 100 mark p : 69.40 GO 
Hamburg za 100 mark A p n. 60.40 60.60 
Londyn za 10 ft. szt. 124.30 12 80 
Paryż za 100 fr... . . 49.30 49:40 
A Kurs złota. i 
ukat rng men. . 5.89.— 5.90 
einej wagi . = 
Kada i ; O 813 
20-frankówka . gą — 
Rosyjski imperyał Ka 2 T T 
Talar związkowy. . . . . SENSEM 
Srebro „AE 115. 80 116.— 


Z lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej. 
Telegrafowany kurs wiedeński. 
8 lutego 1877. 


Jednolity dług państwa w banknotach. 


w srebrze . 

Losy” pożyczki z roku 1860. . . 

Akcye banku wiedeńskiego (ex dividende) 
kredytowego bez kuponu 

Londyn 10 funtów szterlingów 

Srebro . " Oda 6 ! 

Napoleondor . 

Dukat cesarski men. 

100 marek : 

Renty w złocie . 


>. Dcn Wrześdlowu  .. Urzedowy. 


(185 1—3) Obwieszczenie. 
„da 5816. U. X sąd powiatowy w Bae zercu 


„odbędzie się dnia 20 
1871 E, 


i 7 przymusowa lies tacya „realność 
o Podsadkacl + Jad I Tere 
dkach, ś. p. Jana i sy 
go włącz eb na rzecz Zakładu kredytowe- 
tościańskiego we Lwowie, 
Jen 
ę wywołania stanowi wartość szacun- 


kow 
a 400 zł., wadyum wynosi 20 2 


a pier M: 
a t 


Protokół zastawniezego opisania i resztę 
warunków przejrzeć można w tutejszo sądo- 
wej registraturze. 

Szczerzec 5 grudnia 1876. 

(115) Ogloszenie. 

L. 1367. ©. k, miejsko- -delegowany sąd 
powiatowy w Stanisławowie ogłasza, że w 
sprawie zakładania księgi gr untowej w gminie 
Chryplin miejscowe dochodzenia dnia 2 marca 
UU g rozpoczyna. 

Każdy mający prawny interes w zbada- 
niu stosunków posiadania, moze się zgłosić 
i wszystko przytoczyć, co do wyjaśnienia 


lub ochrony swych praw za stosowne 
uzna. 


Stanisławów 4 lutego 1877. 


M i 
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(34) 


lL. 656. O. k. sąd powiatowy w Rawie 
kie do powszechnej wiadomości: że dnia 
19 lutego 1877, rozpocznie w gminie kata- 
stralnej Hrebenne wstępne czynności, celem 
założenia w tej gminie ksiąg hipotecznych. 

Kto ma interes prawny w zbadaniu sto- 
sunków posiadania, może się zgłosić i wszy- 
stko przytoczyć, co dla wyjaśnienia lub o- 
chrony praw swych za stosowne uzna. 

Rawa 4 lutego 1877. 

(607 1-3)  Edykt. 

L. 897. C. k. sąd powiatowy w Myśle- 

nicach ogłasza, że nu dniu 27 marca 1873 


Ogloszenie. 


umarł w Głogoczowie Mateusz Pulchny, z 
pozostawieniem rozporządzenia ostatniej woli 
z dnia 26 marca 1873. 

Ponieważ miejsce pobytu jego syna Jana 
Pulelinego nie wiadome, przeto wzywa się 
tegoż Jana Pulehnego, aby w ciagu jednego 
roku się zgłosił i wniósł oświadczenie do 
spadku wprost i i przez głowę swego zmarłego 
brata Józefa Pulehnego, ponieważ po upływie 
tego terminu, postępowanie spadkowe będzie 
przeprowadzone z spadkobiereami, którzy się 
zgłosili | z kuratorem adwokatem Dr. Mar- 
kiem dla Jana Pulchnego ustanowionym. 


Myślenice dnia 25 października 1876. 


| owce wie 0 aae 


(649) 


Obwieszczenie. 


L. 349. ©. k. sąd obwodowy w Tarno- 
wie podaje do publicznej wiadomości, że na 
masy 
handlarza fu- 
trami w Tarnowie i wniosku komisarza kon- 
tymczasowy zarządca masy p. 
ZA- 
twierdzony i tegoż zastępcą p. adw. Dr. Ja- 


skutek zgodnego wniosku wierzycieli 
konkursowej Izydora Dienera, 


kursowego, 


adw. Dr. Malawski w tym charakterze 


rocki ustanowiony został. 
Tarnów 12 stycznia 1877. 


(786 1—8) ©bwieszczenie. 


L. 626%. C. k. sąd powiatowy w Szczer- 
cu uwiadamia, że celem zaspokojenia wierzy- 
telności 78 zl. 50 et., odbędzie się dnia 8 lu- 
tego, 22 lutego, potem 1 marca 1877, każdym 


razem o godzinie 10 rano, w tutejszosądowej 
kancelaryi przymusowa licytacya realności l. 
10 w Podsadkach, Stefana i Tańki Sewczu- 
ków własnej, na rzecz Zakładu kredytowego 
włościańskiego we Lwowie. 

Cenę wywołania stanowi wartość szacun- 
kowa 220 zł., wadyum wynosi 20 zł. 

Na pierwszych dwóch terminach real- 
ność ta tylko za lub wyżej ceny szacunkowej, 
na trzecim terminie zaś także niżej ceny sza- 
cunkowej sprzedaną zostanie. 

Protokół zajęcia i resztę warunków przej- 
rzeć można w tutejszo sądowej registraturze. 

Szezerzec 5 grudnia 1876. 


(116 1—3) Edyk t. | 

L. 2818. Na zaspokojenie wywalczonej 
przez Majera Horowitza sumy wekslowej 200 
zł. w. a. z pn., odbę zie się w sądzie tutej- 
szym dnia 27 lutego, dnia 15 marca 1 dnia 
19 kwietnia 1877 r. każdym razem o godz. 
10 rano, przymusowa publiczna sprzedaż 8*/, 
morgów gruntu w Bogdanówce pod Nr. k. 
91. Nr. rep. 163 położonych, Wasyla Swer- 
huna własnych na 315 zł. w. a. OSZAGOWA- 
nych, a to przy pierwszych dwóch terminach 
za i wyżej ceny szacunkowej, na trzecim Zaś 
terminie i niżej ceny szacunkowej, jednakże 
nie niżej kwoty 800 zł. w. a. > : 

Protokoły opisania i oszacowania powyżź- 
szej realności i warunki licytacyjne w sądzie 
tutejszym przejrzane być mogą. 

Z c. k. sądu powiatowego. 

Nowesioło 15 listopada 1876. 

(394 1—3) BEdykt. 

L. 69746. C. k. Lwowski sąd krajowy 
oznajmia niniejszem, iż z powodu wniesionego 
do l. 28495/75 podania Wolfa Stock o przy- 
musową sprzedaż zajętych protokołem z dn. 
8 lipca 1874 r. ruchomości dłużniczki w 
sprawie przeciw Karolinie Chromy o zapła- 
cenie 40 zł. a. w. z pn., licytacya tych ru- 
chomości uchwałą z dnia dzisiejszego dozwo- 
loną została, i że dla niewiadomej z życia i 
miejsca pobytu Karoliny Chromy ustanawia 
się kuratora w osobie p. adw. Dr. Majew- 
skiego z zastępstwem p. adw. Dr. Luki i 
temuż kuraiorowi doręcza się niniejszą U- 
chwałę. i me o Nr. 

O tem zawiadamiamy niewiadomą z ży- 
cia i miejsea pobytu Karolinę Chromy z tem, 
by albo osobiście się zgłosiła, albo innego 
pełnomocnika ustanowiła, lub wreszcie usta- 
nowionemu kuratorowi potrzebnej celem bro- 
nienia jej praw informacyi udzieliła, gdyż w 
razie przeciwnym skutki z zaniechania tych 
kroków wynikłe, sama sobie przypisać będzie 
musiała. 

Z e. k. sądu krajowego jako handlowego. 
Lwów dnia 30 grudnia 1876. 

(402 1—8.) Edyk te 

L. 54702. ©. k. sąd krajowy we Lwo- 
wie zawiadamia niniejszym edyktem Maryę 
Wild, z życia i miejsca pobytu niewiadomą, 
a w razie jej śmierci jej nieznanych spadko- 
bierców. że dnia 5 października 1876 r. do 
1. 54702, wniosła Anna Sieradzka prośbę o 
wydanie jej części zreszty ceny kupna poło- 
wy realności pod 1. 129 miasto, z masy wie- 
rzycieli hipotecznych, niegdyś Maryi Wild 
własnej, połowy realności pod l. 120 m. we 
Lwowie, na częściowe zaspokojenie sumy 2000 
zł. m. k. z pn., w tabeli płatniczej byłego 
tutejszego Magistratu cywilnego, z dnia 16 
maja 1850 r. I. 9664 na siódmem miejscu 
położonej. i że z powodu tej prośby dla Ma- 
ryi Wild, a ewentualnie jej spadkobierców, 
celem strzeżenia ich praw adw. Dr. Łubiński, 
kuratorem mianowany został, któremu na 
wspomnioną prośbę zapadła uchwała, dorę- 
czoną zostaje. 

Lwów, dnia 23 grudnia 1876. 
(406 1—3) Edy kt. 

L. 27563. C. k. sąd krajowy w Kra- 
kowie niniejszem zawiadamia z życia i miej- 
sca pobytu niewiadomych Wacława i Mag- 
dalenę Klimezaków, a względnie ich niewia- 
domych spadkobierców, iż ustanowiony dla 
nich został kuratorem ad actum p. adwokat 
Dr. Styczeń w Krakowie a to w celu dorę- 
czenia uchwały tabularnej z dnia 17 listo- 
pada 1876 r. 1. 27568, dozwalającej ‘na od- 
dzielenie 30 sążni kwadratowych od realności 
pod 1. 61 Dz. II w Krakowie położonej, i 
utworzenie z oddzielonych częśći nowego 
ciała tabularnego z tem zastrzeżeniem, 12 
ciężary hipoteczne, tak na dawnej realności, 
jako też i na oddziełonym gruncie pozostają, 
że zatem oba te ciała tabularne hipotekę łą- 
czną stanowią. 

Kraków dnia 17 listopada 1876. 


(415 1—3) Obwieszczenie. 
L. 6817. 


wedle Dom. 409, pag. 144, hacr. 24 i 25 do 
Mendla Kukuk należących, która to sprzedaż 
w dwóch terminach, to jest: 21 marca 1877 
r. i 25 kwietnia 1877 r., każdym razem o 


godzinie 10 zrana w tutejszym sądzie odby- 


wać się będzie, pod warunkami: 

l. Cenę wywołania stanowi wartość dćbr 
przy udzieleniu pożyczki przyjęta w sumie 
61869 zł. 45 et. m. k. czyli 64488 zł. 28 
ct. W. a. 

2. Dobra te sprzedane będą ryczałtowo, 
z wyłączeniem prawa do wynagrodzenia za 
zniesione powinności poddańcze 1 bez wszel- 
kiej ewikcyi. 

8. Każdy z lieytujących winien przed 
rozpoczęciem licytacyi kwotę 6400 zł. w. a. 
dać w gotowiźnie lub książeczkach galicyj- 
skiej kasy oszczędności, w listach zastawnych 
galicyjskiego Towarzystwa kredytowego, lub 
w galicyjskich obligacyach indemnizacyjnych 
wedle ostatniego tychże kursu, do rąk komi- 
syi licytacyjnej jako wadyum złożyć. Gali- 
cyjskie Towarzystwo kredytowe i galicyjska 
kasa oszczędności od składania wadyum są 
uwolnione. = 

Wadyum w gotowiźnie złożone nabywcy 
w cenę kupna wliczonem, innym zaś licytu- 
jącym po ukończeniu licytacyi zwróconem 
będzie. 

Rzeszów 28 grunia 1876. 

(418 1—3) Edykt. 

L. 9905. Zawiadamia się Włodzimirza 
Bobrowniekiego z miejsea pobytu niewiado- 
mego, iż w skutek pozwu przez Dr. Jana 
Kuezkiewicza adwokata krajowego we Lwo- 
wie, o zapłacenie kwoty 64 zł. 50 et. a. w. 
z pn., przeciw niemu w dniu 1% listopada 
1876 r. |. 8962, wniesionego ustanowionym 
został dlań kurator adwokat Dr. Binder z 
substytucyą adwokata Dr. Fechtdegena, któ- 
remu ów pozew się doręcza wyznaczając do 
rozprawy sumarycznej termin na dzień 12 
kwietnia 1877 r. o godzinie 9 rano. 

Zaleca się tedy rzeczonemu pozwanemu, 
aby wszelkich możebnych środków do obrony 
rzeczonemu kuratorowi udzielił lub innego 
zastępcę sobie obrał itegoż sądowi oznajmił, 
gdyż inaczej wynikłe z zaniedbania złe sku- 
tki sam sobie przypisaćby musiał. 

Rzeszów 4 stycznia 1847. 

(425 1—3) 

Qbwieszczemie licytacyi. 

l. 4558. Dnia 22 marca, 12 kwietnia 
i 8 maja 1877 r., każdym razem o 10 godz. 
rano, a to na dwóch pierwszych terminach 
powyżej lub za cenę szacunkową 260 zł., na 
trzecim zaś poniżej tejże sprzedanym będzie 
grunt w t% roli Buchtowki pod Nr. 244 w 
Budzowie położony, na zaspokojenie preten- 
syi Lowi Viszgrunda pto. 100 zł. z pn, Jó- 
zefowi Nowak protokołem z 28 lutego 1676 
r. l. 731 zajęty. 

Warunki licytacyjne protokól zajęcia i 
oszacowania wolno  interesowanym tutaj 
przejrzeć lub odpisaó. 

O. k. sąd powiatowy. 

Maków 15 grudnia 1876. 
(618 1—3) Edykt. 

L. 13.063, W dniu 16 kwietnia 1877 
r. o 10 godzinie rano. odbędzie się w sokal- 
skim e. k. sądzie powiaiowym, przymusowa 
publiczna sprzedaż realności gruntowej 1l. 43 
w 'Tartakowcu Józefa Czwartkowskiego wła- 
snej, przedmiotu ksiąg gruntowych nie sta- 
nowiącej, celem zaspokojenia wierzytelności 
Nachmana Linskera w kwocie 500 zł. za 
jakąkolwiekbądź cenę. 

Akt opisania i 
sądzie przejrzeć. 

Sokal 20 grudnia 1876. 

(619 1—3) ©bwieszczenie. 

L. 7889. O. k. sąd powiatowy w Szczer- 
cu uwiadamia odnośnie do obwieszczenia z 
dnia 10 września 1876 r. L 5428 w Nr. 
248, 249 i 250 (Gazety lwowskiej z roku 
1876 ogłoszonego, że do przymusowej licy- 
tacyi realności Michała Czemerdiaka pod l. 
28 w Nikonkowicach, na zaspokojenie wie- 
rzytelności galic. banku hipotecznego 23 zł., 
28 zł. i 462 zł. a. w., wyznacza się nowy 
termin na 15 marca 1877 r. o godzinie 10 
rano, na którym takowa za jakąbądź cenę za 
złożeniem zniżonego wadyum 109 Z aw. 
w tutejszo - sądowej kancelaryi, sprzedaną 
zostanie. 

Dalsze warunki przejrzeć można w tut. 
sądowej registraturze. 

Szczerzec dnia 29 listopada 1876. 

(633 1—3) E dykt. 

L. 7877. C. k. sąd powiatowy w Bel- 

zie ogłasza, że Filip Bas właściciel gospo- 


oszacowania można w 


C. k. Sąd obwodowy rze- 
szowski rozpisuje, w celu zaspokojenia wie- 
rzytelności galicyjskiej kasy oszczędności w 
sumie 9454 zł, 38 ct. w. a., a względnie jej 
reszty w kwocie 7822 zł. 5 et. w. a. z od- 
setkami od 15 lipca 1875 r. bieżącemi, do- 
zwoloną nchwałą e. k. sądu krajowego we 
Lwowie z dnia 7 grudnia 1872 r. i. 42719, 
a w skutek prośby galicyjskiej kasy oszezę- 
dności, uchwałą sądu tutejszego z 28 marca 
1678 r. do l. 954, wstrzymaną egzekucyjną 
sprzedaż dóbr Swilezy i Kameszyna, obeenie 
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darstwa włościańskiego w Boratynie pod Nr. 
37, uchwałą e. k. sądu krajowego we Liwo- 
wie z dnia 6 października 1676 r. l. 58614, 
marnotrawcą uznany i temuż kurator w oso- 
bie Józefa Kalisza z Boratyna, nadanym 
został. 

Relz dnia 17 grudnia 1876. 


(671 1—38) E dy k t(. 

L. 19516. C. k. sąd obwodowy tarnowski 
podaje niniejszem do publicznej wiadomości, 
że na zaspokojenie wierzytelności uprzyw. austr. 
Zakładu kredytow. ziemskiego w sumie 34.797 
zł. 17 et. w.a. z należytościami dodatkowemi, 
dozwoloną została sprzedaż egzekucyjna dóbr 
Mielca i Cyranka. do Pauliny Suchorzewskiej 
należących. 

Sprzedaż odbędzie się przez licytacye 
publiczną w sądzie tutejszym w dwóch ter- 
minach, dnia 18 kwietnia 1877 i 18 maja 
1877 r., każdym razem o godzinie 10 przed 
południem. 

Cenę wywołania stanowić będzie wartość 
wypośrodkowana 160.000 zł. w.a., poniżej któ- 
rej w terminach powyższych dobra sprzedane 
nie będą. 

Wadyum przy licytacyi złożyć się ma- 
jące wynosi 16.000 zł. w. a. 

Resztę warunków, wyciąg hipoteczny i 
akt szacunkowy, przejrzeć można w registra- 
turze e. k. sądu obwodowego. 

Na wypadek, jeżeli przy pierwszych 
dwóch terminach licytacyjnych, nikt przynaj- 
mniej ceny szacunkowej nie zaofiaruje, wy- 
znacza się termin na dzień 18 maja 1877 
r. godz. 4 po poł., na który wierzyciele hipo- 
teezni stawić się winni, celem ułożenia lżej- 
szych warunków, według których następnie, 
sprzedaż licytacyjna w trzecim terminie roz- 
pisaną zostanie. 

Głosy nieobecnych przy tym terminie 
doliczy się do większości głosów wierzycieli, 
którzy na termin przybędą. 

O rozpisaniu tej licytacyi otrzymują za- 
wiadomienie obydwie strony, c. k. urząd po- 


datkowy, e. k. Prokuratorya skarbu, tudzież. 


wszyscy wierzyciele hipoteczni do rąk własnych, 
ci zaś którzyby dopiero po dniu 18 lutego 1875 
r. do hipoteki dóbr Mielec i Cyranka weszli, 
lub którymby uchwała niniejsza wcale nie, 
albo za późno doręczoną została, do rąk usta- 
nowionego dla nich kuratora, adw. Dr. To- 
rysta z substytucyą adw. Dr. Tokarza, tudzież 
przez edykta. 

Tarnów dnia 12 stycznia 1877. 

(600 1—3) Edykt. 

L. 28238. C. k. sąd krajowy zawiada- 
mia z miejsca pobytu uiewiadomego Alfreda 
hr. Wodzickiego iż przeciwniemu przez zarząd- 
cę masy upadłości Wicentego Kirehmayera, 
pozew o zapłacenie sumy 800 złr. w. a. zprzy- 
należytościami de prs, 16 listopada 1876 r. 
L. 28238, wniesionym, do obrony w przecią- 
gu dni 90 zadekretowanym. a równoczesnie 
kuratorem dla niego adw. Lissowski z sub- 
stytucyą adwokata Goldmana. ustanowionym 
zoistał. 

Zawiadamiając otem pozwanego Alfreda 
hr. Wodziekiego. poleca mu, aby w powyż- 
szym okresie obronę wniósł, lub też kurato- 
rowi potrzebną informacyę i dowody obrony 
udzielił, lub wreszcie innego pełnomocnika 
ustanowił, w razie przeciwnym koszta zanied- 
bania sam sobie przypisać musi. 

Kraków dnia 22 grudnia 1876. 

(602 1—3) Edy kt. 

L. 9902 C. k. sąd delegowany miejsko 
powiatowy w Rzeszowie ogłasza niniejszem, 
iż na rzecz Józefa Sowy ze Zgłobnia, na za- 
spokojenie sumy 72 zł. 59 kr. w. a. zpn. od- 
będzie się w tutejszym sądzie na dniu 2 
marca, 6 kwietnia i na dniu 11 maja 1877 r. 
każdą razą o godzinie 10 rano, publiczna 
sprzedaż ‘realnosci pod L. 52 rep. 64 w 
Zgłobniu położonej, ciała tabularnego nie 
stanowiącej, Szymona (Ciebiery a względnie 
tegoż masy własnej. 

(ena szacunkowa wynosi 1159 
kład 116 złr. 

Przy trzecim terminie realność ta i po- 
niżej ceny szacunkowej, sprzedaną będzie. 

Resztę warunków przejrzeć można w tu- 
sejszym sądzie. 

Rzeszów dnia 8 listopada 1876. 

(604 1—3) Edyk t. 

L. 114738 Dnia 21 marca, 12 kwietnia 
i 16 maja 1877 o godz. 10 rano odbędzie się w 
tutejszym sądzie przymusowa publiczna sprze- 
daż realności pod Nr. 41 w Żarajsku powia- 
tu Samborskiego. ciała tabularnego niestano- 
wiącej Hnata Grauduna własnej, w sprawie zak- 
ładu kred. w łość. o 483 złr. 70 ctn. a. w. zpn. 
Cena wywołania wynosi 1000 złr. wadyum 
100 zł. Przy pierwszych dwóch terminach 
realność tylko za, lub wyżej ceny wywołania, 
przy trzecim także niżej takowej, będzie 
sprzedaną. 

Resztę warunków wolno w tut. sądzie 
przejrzeć. 

Z e. k. sądu powiatowego miej. deleg. 

Sambor 13 grudnia 1876, 

(448 1—3) Edykt. 

L. 67189. C. k. sąd krajowy we Lwowie 
oznajmia niniejszym edyktem, że na zaspoko- 
jenie sumy 2291 zł. 70 et. w.a. zpn. pocho- 
dzącej z większej 4801 zł. 26 kr. m. k. przez 
galieyjską kasę oszczędności wywalczonej, po 


zł. za- 


wysłuchaniu wierzycieli względem lżejszych 
warunków lieytacyi, 4 termin do egzekue 

nej sprzedaży realności pod |. 470 i rg 
we Lwowie położonych, do dłużniczek pł; 
Zofii z Lewakowskich Widmanowej i Cecylii 
Lewakowskiej należących się rozpisuje, którt 
to sprzedaż na dniu 20 marca 1877 o godzie 
nie 10 przed południem. w tutejszym c. K 
sądzie krajowym pod warunkami uchwałą £ 
dnia 15 maja 1866 do l. 20192 ogłoszonymh 
z tą odmianą, i} wadyum tylko w kwocić 
1960 zł. w. a. ma być złożone, i że na tymi 
terminie rzeczone realności i niżej ceny 8ZA* i 
cunkowej za jakąkolwiek cenę sprzedane bęz 
dą, przedsięwziętą zostanie. i 

O czem wierzycieli hipotecznych, miano* 
wicie e. k, Prokuratoryę skarbu imieniem wyi 
sokiego skarbu, c. k. uprzyw. galic. akcyjny 
Bank hipoteczny we Lwowie, p. Romana hre 
Komarnickiego, Zakład kredytowy ziemski W 
Krakowie, pp. Peisacha Goldberg, Filipa Rei 
nera, lzaka Wolfa Miinzera, Jana Czarne 
kiego, Stowarzyszenie kredytowe właścicieli 
realności we Lwowie zarejestrowane z ogra: À 
niczoną poręką do rąk własnych, tudzież nie“ 
wiadomych spadkobierców Michała i Pawła 
Bontanich i z miejsca pobytu niewiadomych 
Miehała Bontaniego, Antoninę z Bontanich 
Zarską i Teodorę Siedlecką, nareszcie wszy” 
stkich, którzyby po dniu 30 lipca 1876 pra- 
wo hipoteki ua realnościach pod l. da 
uzyskali, lub którymby niniejsza lub przyszłe 
uchwały egzekucyjne. albo wcale nie, albo 
wcześnie przed terminem z jakiegekolwiek 
bądź powodu doręczone być nie mogły, prze 
kuratora w osobie adwokata Dr. Pomianow* 
skiego, z substytucyą adw. Dr. Popławskiego 
ustanowionego i edykta się uwiadamia. 

Lwów dnia 29 grudnia 1876. 

(534 1—3) Edyk t. 

L. 5755. O. k. sąd powiatowy w Stryji 
zawiadamia z życia i miejsca pobytu mies 
znanych (retzla Arnauera, Mayera Liegmans 
Gittli Liegman, Osiasza Krstera i Abrahams 
Kesslera, iż w skutek prośby Isera Haber 
mana i Goldy Kaufmann. wykreślenie admó* 
tacyi odmownych uchwał z 21 kwietnia 1838 
l. 381 n. 4 haer., z 18 czerwca 1843 1. 1800 
n. 5 haer, z 12 września 1846 1l. 2116 Dg 
haer., z 4 lipca 1846 |. 765 n. 7 haer, 2 %1 
maja 1849 |. 1811 n. 9 haer, z 28 Marci 
1850 1. 168 n. 10 haer., wreszcie z 12 wrze” 
śnia 1845 1. 2116 n. 5 on., i z 21 wrześnie 
1848 |. 2217 n. 6 on. ze stanu czynnego: * 
względnie biernego, realności Nr. %5 mias i 
w Stryju, dozwolone zostało, i że z”aqyokati 
żenia praw nieobecnych kuratore s 
Dr. Popiela w Stryju ustanowiono., 


Stryj dnia 16 listopada 1876. 


(684 1—3) Edykt 

L. 80768. C. k. sąd krajowy krakowski 
podaje do powszechnej wiadomości, iż w dro- 
dze dalszej egzekucyi prawomocnego orzecze” 
nia magistratu kr. gł. m. krakowa Z dnia 
11 listopada 1873 1. 26407 stosownie do rozp. 
min. z dnia Ż września 1876 N. 164 Dz. pi. 
p. wydanego, odbędzie się w gmachu e. k 
sądu krajowego w Krakowie dnia 13 marce 
17 kwietnia i 15 maja 1874, każdym razem 
zawsze o g. 10 przed południem przymusowa 
sprzedaż przez publiczną licytacyę realności 
pod nr. 148 Dz. VIII. (Nr. 127 lit. A. Be 
Gm. X.) w Krukowie położonych. Cenę wy* 
wołania stanowić będzie wartość szacunkowe 
w ilości 2184 zł. 60 et. w.a. Na pierwszych 
dwóch terminach realności te, tylko za cenę 
szacunkową lub wyższą, na trzecim terminie 
także poniżej tej ceny sprzedane będą. Chęć 
kupna mający winien przed rozpoczęciem li 
cytacyi złożyć do rąk komissyi sądowej w2- 
dyum w ilości 218 zł, a, w. w gotówce lub 
w publicznych papierach kredytowych wedle 
kursu w dniu, lieytacyę poprzedzającym urzę” 
downie notowanego. 

Inne warunki licytacyjne, jak równiek i 
wyciag hipoteczny i akt oszacowania, możne 
przejrzeć w tutejszo sądowej  registraturzć: 
Dla wierzycieli hipotecznych tychże realności: 
którzyby po dniu 7 października 1876 na hl< 
potekę realności nr. 144 Dz. VII. (127 A,B: > 
Gm. X.) weszli. lub którymhby uchwała sprze 
daż tychże realności rozpisująca, dla jakiei- 
kolwiek powodów przed pierwszym termineji 
lieytacyjnym doręczona być nie mogła, nIe 
mniej także dla wierzycieli z imienia i miej” 
sca pobytu niewiadomych, reszty szacunku 
4808 złp. sumy, intabulowanej wedle ks. gł: 
gm. X. vol. nov. 5 pag. 6 n. 6 on., ustano 
wiono równocześnie kuratora ad actum w % 
sobie p. adw. Dr. Goldmanna, dodając mu D* 
zastępcę p. adw. Dr. Trójnalskiego. 

Kraków 12 stycznia 1877. 
(590 1—3) Edykt. 8 

L. 15916. 0. k. sąd powiatowy miejski - 
deleg. w Stanisławowie oznajmia niniej” 
szem Karolowi Anspach, z miejsca poby” 
tu niewiadomemu, iż przeciw niemu Chain: 
Krisnopoller, uchwałą z dnia 30 wrześni” 
15616 l. 12098 egzekucyjne prawo zastawy 
sumy 27 złr. 9 ct. z pn. na realności pod i 
63 i 647, w Stanisławowie, na podstawie Jas 
womocnego wyroku z dnia 18 grudnia 18%" 
l. 5871 uzyskał, i że dla niego zastępca p 
rzędu w osobie adwokata Dr. Dwernickieg 
ustanowiony został, 

Stanisławów dnia 4 stycznia 1877. 


1—3) Edyk t. 

L. 9595. O. k. sd obwodowy w Koło- 
myi wiadomo czyni, że przeciwko wlaścicie- 
lowi realności w Baginsbergu, Janowi Fili- 
powi Dórnowi, kuratela, z powodu marno- 
trawstwa została uchwaloną, iJ erzy Baumung 
tegoż kuratorem ustanowionym. 

Uchwalono w radzie c. k. sądu obwodowego. 

Kołomyja dnia 13 grudnia 1876. 

(591 1—3) Edyk t. 

L. 14852, (0. k. sąd powiatowy miejsko 
delegowany w Stanisławowie, zawiadamia ni- 
niejszem, Alojzego Milerowieza redaktora cza- 
sopisma „Hasla“, obecnie niewiadomego miej- 
Sca pobytu, że na prośbe Estery Fischler z 
duia 16 listopada 1876 |. 14852 w sprawie 
tejże przeciw niemu o 99 zł. W. a, Z pu. ce- 
ag doręczenia ts. uchwały egzekucyjnej z-d. 
toną NIA 1875 L. 10357, dla niego kura- 
żę ga osobie Adwokata Dr. Kwiatkowskiego 
an. "misławowie ustanowiono. i temuż powo- 
ri uchwałę doręczono. Wzywa się więc A- 
i Milerowieza, by o miejscu swego po- 

utejszy sąd zawiadomił, sobie zastępeę 
ustanowił, ub ustanowionemu kuratorowi pel- 
homoenietwo swe udzielił, gdyż skutki za- 
niedbania tego sam sobie przypisze, 

Stanisławów dnia 30 listopada 1876. 
(674 2—3) E dy k t. 

L. 10442. 0. k. sąd obwodowy podaje 
do wiadomości, że w sprawie konkursowej 
Herscha Chajesa, z powodu PERS A 
przeprowadzonej na dniu 7 września 187 r. 
likwidacyi, do likwidowania zgłoszonych do 
tej masy wierzytelności, nowy termin na d. 
22 lutego 1877 r. godzinę 10 przed połu- 
dniem wyznaczonym. został, na którym wie- 
rzyciele u pana komisarza konkursowego ad- 
Junkta Kulmena zgłosić się mają. 

Na terminie tym wolno będzie wierzy- 
cielom, którzy protensye swe zgłosili, wybrać 
w miejsce zawiadowcy masy, tegoż zastępcy 
i wydziału wierzycieli, innych mężów swego 
zaufania. 

Uchwalono w Radzie e. k. sądn obwo- 
dowego. 

Kołomyja dnia 31 grudnia 15760. 

(654 2—8)  Edykt. 

L. 7033. C. k. sąd powiatowy w Bo- 
chui podaje do wiadomości, że na zaspoko- 
jenie należytości Ryfki Kopold w sumach 
200 zł. 150 zł. a. w. z pn., odbędzie sie w 
tymże sądzie w dniach 26 lutego i 27 marca 
1877 r., każdym razem o godzinie 10 rano egze- 

reg pdna sprzedaż, przez publiczna lieytacyę 
saa i włościańskiej pod 1. 146 w Okuli- 
e położonej, dlużnika Józefa Misiny wła- 
oba tek SEE l niestanowiącej, na 

owo: dnach tylko za cenę szacunkową lub 
wyżej takowej. 

(ena wywolania wynosi 2045 zł. a. w. 
jako wartość szacunkowa, wadyum zaś 205 
zł. w. 8. 

Resztę warunków licyfacyjnych, tudzieo 
akt opisania i oszacowania realności sprzedaz 
się mającej, można przejrzeć w registraturze 
sądowej. 

Boclinia dnia 8 lutego 1876. 

(440 2—3) Gbwieszezenie. 

L. 5160. ©. k. sąd powiatowy w kopczy- 
cach wiadomo czyni, Że na zaspokojenie na- 
leżącej się Samnelowi  Bierowi kwoty 1012 
zł w. a, 4 pu, odbędzie się w tutejszym 
c. k. sądzie przymusowa publiczna sprzedaż 
realności włościańskiej, pod nr. 2 w Borku 
wielkim, dłużników Wojciecha i Katarzyny 
małżonków Piętow własnej, ciała tabularnego 
nie mającej, w trzech terminach, a to dnia 
9 marca, 23 kwietnia i dnia 18 maja 1877, 
każdym razem o godzinie 10 przed polnduiem, 
z dołożeniem, Że realność la na powyższyeh 
terminach tylko za lub wyżej ceny szacun- 
kowej sprzedaną zostanie. Gdyby zaś real- 


(563 


ność ta na powyższych dwóch terminach 
sprzedaną być nie mogła, to de ułożenia 


lżejszych warunków licytacyjnych, 
się termin na dzień 11 czerwca 1877 o godz. 
10 przed południem, na których się wszyst- 
kich wierzycieli, którzy prawo zastawu nzy- 
skali, celem postawienia wniosków, tem pe- 
wniej wzywa, ile że niestawiających za bez- 
warunkowo przystępujących, do wniosków 
większości się poczyta. za 

Za cenę wywołania ustanawia się war- 
tość z oszacowania pochodzącą, po odtrąceniu 
jednak tych z pod egzekucji uwolnionych 9 
stajan w wartości 800 zł. w. a., kwotę 1854 
zł. w. a., zaś wadynm 10% od tej kwoty, 
t. j. kwotę 135 zł. w. a. 4 ; 

Resztę warunków licytacyjnych, jako toż 
akt opisania i oszacowania, mogą sobie chęć 
upna mający, przejrzeć w registratnrze tu- 
tejszego sądu. 
T BUSG 18 grudnia 1876. 
À Pm s „a a y k t. , E 
ATE: 16. Niniejszem wiadomo się czyli, 
„ADD egzekucyjnej Zakładu kred. 
ZANE aaa: yfonowi Gnap pto. 147 zł. 
sprzedaż SARE publiczna przymusowa 
Więcierzu 0d l. kons. 16 w Dzie- 
-Wietnia i 16 wn w dniach § marca, 11 
wt ; 1aja 15 


wyznacza 


e o godzinie 10) rano 


O sądzie. 
UBRAĆ 


180 zł. w.a. 


r, 


Bliższe warunki licytacyi mogą intere- 
sanci przejrzeć w dotyczących aktach w tu- 
sądowej registraturze, 

g Z c. k. sdu powiatowego. 

Rawa dnia 31 grudniu 1876. 

(501. 2—3) E dy kt. 

L. 14.496. U. k. sąd obwodowy w Prze- 
myślu uwiadamia masę spadkową nieobjętą, 
é. p. Zofii Emmy dw. im. z Baronów Föl- 
kersahm Mniszkowej, a względnie spadko- 
bierców jej. z imienia, Żżyela i miejsca pobytu 
nieznanych, że przeciw nim Mieczysław Mni- 
szek, Teodozya 4 Mniszków Prokopowiczowa, 
Bolesław Hieronim dw. im. Mniszek, Eligia z 
Błażowskich Mniszkowa, Ludgardaz hr, Mnisz- 
ków hr. Stadnicka i Władysław Janicki, pozew o 
ckstabulacyę kaueyi małżeńskiej 24,000 zł. w. a. 
z procentami i podciężarami ze NU bier- 
nego dóbr część Stubienko majętności, „część 
z cześci dóbr Ntubienko i Barycz* i sam 
2000 dukat. i 500 dukat. wytoczyły, na co 
uchwałą z dnia dzisiejszego do l. 14.496 po- 
zwanym, wniesienie pisemnej obrony do 45 
dni polecono. Oraz postanowił sąd dla tych 
pozwanych kuratora w osobie adw. Felsztyń- 
skiego, % zastępstwem adw. Dr. Skórskiego 
i poleca pozwanym, ażeby co do swej obrony 
z kuratorem się porozumieli, lub innego pel- 
nomocnika sądowi w czas przedstawili, ina- 
czej skutki zaniedbania sami sobie przypisuć 
będą musieli. 

Przemyśl 20 grudnia 1876. 

(558 2—3) Edyk t. 

L. 6022. O. k. sąd powiatowy w Sienia- 
wie oglasza, że na zaspokojenie  pretensyi 
c, k. uprzyw. Zakładu kredytowego włościań- 
skiego we Lwowie, w kwocie 200 zł. z pu: 
odbędzie się publiczna przymusowa sprzedaż 
realności włościańskiej, pod GN. 431174 w 
Cieplicach — dłużników Macieja i Agaty Mis 
własnej, w trzech terminach, a to na dniu 
29 marca i na dniu 26 kwietnia 1877 r., o 
10 godzinie rano, tylko za cenę szacunkową 
500 zł. lub wyżej, zaś na dniu 7 czerwca 
1877 r. i poniżej ceny szacunkowej. 

Wadyum wynosi 50 zł. i 

Bliższe warunki i protokół zastawniczega 
opisania, nożna W rogistraturze przejrzeć. 

Sieniawa 28 grudnia 1876. 

(564 2—3) (Edy kt. 

L. 12.571. Ces. król. sąd miejsko dele- 
gowany powiatowy w. Rzeszowie, podaje ni- 
niejszem do publicznej wiadomości, że celem 
zaspokojenia sumy pożyczkowej 500 zł. w.a. 
a względnie niespłaconej jeszcze reszty 442 
zł. 45 ct., odbędzie się na rzecz (ialicyjskie- 
go Zakładu kredytowego ziemskiego (Galizi- 
sche Boden Credit Anstalt) w Krakowie w 
tutejszym sądzie w trzech terminach, t.j. 
dnia 7 marca, 11 kwietniai 16 maja 1877 r, 
każdym razem o godz. 10 przed południem. 
cgzekucyjna licytacya realności, dlużników 
Antoniego i Ignacego Dobrzańskich własnej 
pod IFE 162 188 rob. 16 we Wiko b 
NOAA. ee E WENN 
w powiecie rzeszowskim położonej, ciala hi- 
polecznego nie stanowiące), której cene wy- 
wołania stanowi 1200 zł.) zaś wadyun 120 
zł. w. a. 

Protokół zastawniczego opisania 1 reszte 
warunków licytaczjnych, przejrzeć można w 
tutejszo-sądowej registralurze. 

Rzeszów dniu 23 orndnia 1876. 

(l 2—3) Eddy kt. s 

L. 9920. C. k. Sąd powiatowy w Snia- 
tynie podaje do publicznej * wiadomości, że 
na rzecz zakladu obłąkanych pto. S1 zł. 81 
ct. w. a, odbędzie się w dniu 16 lutego i 
w dniu 16 marca 1877 r., każdym razem o 
10 godzinie przed południem, egzekucyjna 
sprzedaż "/, części realności pod l. k. 19 
st. 302 I now. w Sniatynie położonej, do 
spadkobierców Borla Schónera należącej, pod 
następującymi warunkami ; 

,, l- Za cenę wywołania służyć ma war- 
tość szacunkowa, w akcie szacowania z duia 
10 marca 1578 v. do |. 1097 w kwocie LIG 
zł. 66*/, et. w. a. słownie: sto szesnaście zł. 
66%, et. Ww, a. 

„+. Każdy mający cheé kupienia, winien 
ełożyć do rąk komisyi licytacyjnej jako za- 
datek 20 zł. w. a. w gotówce, lub. też w 
«Slążeczce kasy oszczędności według kwoty 
imiennej. Zadatek ten zostanie zatrzymany na 
rzecz najwięcej ofiarującego, i jeźli był w 
gotówce złożony, będzie wliczony do pierw- 
szej połowy ceny kupna, innym zaś zwrócony 
po licytacyi. 

8. Najwięcej ofiarujący winien złożyć do 
sądu pierwszą połowę ceny kupna, wliezajac 
w to zadatek w gotówce złożony, zaraz po 
skończonej licytacyi, drugą połowę zaś w 
ciągu dni 14 od dnia przyjęcia aktu licyta- 
cyi, do wiadomości sdn. 


4. AŻ do zupełnego uiszczenia ceny ku- 
| a nabywe ISZCZAĆ r 3 0/ ] 
pna, ma nabywca uiszczać po 6% od sta. 


od pozostałej u niego reszty ce 
5. Ciężary na tej realno 
ponosić nowonabywca od 

W fizyczne posiadanie. 
lieyt: Na wypadek, gdyby wystawiona na 
e) CJĘ |, CZĘŚĆ realności pod l. k. 19 st. 
803 I now. w Sniatynie położona, w pierw- 
szych dwóch terminach nie mogłabyć sprze- 
daną wyżej lub za cenę wywołania, wyzna- 
cza Się termin na dzień 28 marca 1677 r. 
celem ułożenia ułatwiających warunków, po- 
p p ' —— 


„ceny kupna. 
sa ciężące, ma 
dnia objęcia onej 


czem Y, część tej realności za jakąkolwiek 
cenę sprzedana bedzie. 

“q. Skoro najwiecej ofiurujący zapłaci ca- 
łu cenę kupna, lub wykaże, „e wierzyciele 
chey pozostawić u niego swoje wierzytelności 
wprowadza go się na własne żądanie i na 
jego koszt w fizyczne posiadanie zlicytowanej 
powyż wspomnionej 1/4 części realności pod 
|. k. 19 st. 3037, nowa, w Sniatynie polo- 
żonej, wyda mu dekret własności, wykreśli 
ciężary na niej zabezpieczone i przeniesienie 
je na cenę kupna. e M À NA 
” B. Należytość za przeniesienie własności 
zapłaci kapiciel ze swego. | w», 

9, Jeżeliby najwięcej oliarująey nie do- 
pelnit wezemkolwiek niniejszych warunków 
lieytacyjnych, sprzedam zostanie Ja część 
realności pod l. k. 19 st. B02 nowy * W 
Sniatynie położom, niniejszem p oni = 
jego koszt i niebezpiećzoństwo, a zadatek, Jar 
kote% wiszczona część ceny kupna.  przypa- 
dnie na rzecz wierzycieli hypotecznych. 

10. Co do ciężarów, podatków i innych 
dunin ciężących na licytowane] CZĘŚCI je, 
ności, odsela się mających chęć we A 
ksiąg gruntowych i do e. k. urzędu powi 
tkowęgo. NC 

Sniatyn 10 stycznia 1577. 

(879 2-—3) E dy K t. R. 

L. 18255. Czyniąc zadość prośbie Dyo- 
nizego Łapiekiego z 21 grudnia b. r. l. 18259 
c. k. sąd obwodowy przemyski wzywa na 
podstawie $ 118 ust. hip., uieznanych spad- 
kobierców Józefa Ledra w Mościskach zmir- 
lego, aby swe prawa do suny 75 zł. w. w. 
z skryptu Józefa i' Teresy Fische ddto. Prze- 
myśl 37 marca 1815 r.. pochodzącej na re- 
aulności proszącego pod J. 261 m. położonej, 
Dom. I, str. 154, a. 6 cicż.  intabulowanej, 
do dnia 15 stycznia 1878 tem pewniej zgło- 
sili, ile że upływie bezskutecznym tego czasu, 
suma powyższa z realności Nr, %61 m. wy- 
mazaną będzie. 

©. k. sąd obwodowy 

Przemyśl 17 grudnia 1876. 
(303 2—3) Eddy K t. 

L. 5226. C. k. sąd powiatowy w Cho- 
dorowie zawiadamia z miejsea pobytu nie- 
wiadomego Stanislawa Trybulca. że przeciw 
niemu Mojżesz Diamandstein, pod dniem 3 
maja 1676 r. l. 2588, pozew o zapłacenie 
305 zł. a. w. z przynależytościami wytoczył 
i że z tego powodu c. k. notarynsz Wlady- 
sław Mikuś, kuratorem dla niego ustanowiony 
został, a zarazem wzywa go, aby przed ter- 
minem dnia 7 marca 1877 r. do rozprawy 
wyznaczonym, temuż kuratorowi potrzebnej 
informacyi udzielił, lub sobie inszego zastępcę 
obrał i o tem sądowi doniósł, gdyż w prze- 
ciwnym razie, wynikłe z zaniedbania skutki 
sam sobie przypisać by musiał. 

C. k. sąd powiatowy. | 

Chodorów dnia 30 listopada 1846. 
(699) 2—3) ©bwieszezenie. 

L. 4820. W eclu zabezpieczenia rekon- 
strukcyi mostu Nr. 5% w długości 1669 
metrów na rzece Wisłoce pod Pilznem j pod- 
wyższenia obustronnej grobli goseinca W prze- 
strzeni 2683 metrów w egu gosea 
Lwów - Krakowskiego, odbędzie się w €. k. 
starostwie Tarnowskiem na dniu 26 lutego 
(577 r. o 12 godzinie w poludnie licytacya 
za pomoca pisemnych ofert. 

Cena fiskalna wynosi ogólną kwotę: 
42539 zl. 45 ct. Równocześnie zabezpiecza 
się także budowa mostu tymczasowego na 
podstawie odrębnych cen jednostkowych. 

Zyczący sobie objąć to przedsiębiorstwo, 
zechcą wnieść najdalej do godziny 12 na d. 
do licytacyi wyznaczonym do e. k. starostwa 
pisemne oferty z oznajmieniem ceny ofiaro- 
wanej, poniżej ceny fiskalnej w odsetkach, z 
wyrażeniem literami i liczbami z dołącze- 
niem wadyum w kwocie 2127 zł. w. a. 

Warunki teehuiczno-administracyjne, o- 
golne i szczegółowe wraz z planami. wyka- 
zem cen jednostkowych. kosztorysem suma- 
rycznym, niemniej plan i kosztorys budowy 
mostu tymczasowego, którego koszta w po- 
wyższej sumie nie są objęte, znajdują się do 
przejrzenia w rzeczonem c. k. starostwie. 

Oferty nieułożone według przepisu, lub 
też na terminie nie wniesione nie będą u- 
względnione. 

Z e. k. Namiestnictwa. 

Lwów dnia 1 lutego 1877. 


(378 2—3) Edykt. 


i ; L. 26737. (e ik Nąd krajowy Ww Kra- 
kowie, w sporze Szymona Kościelnego prze. 
r, „Piźbiecie Kościelnej, o rozdział od stułn 
Ra D. €), ustanawia kuratorem ad actum 
adw. Dr. Weigła Z substytucyą adwok. Dr. 
Uoldmana, zarządza kuratorawi doręczenie 
wezwania na termin w powyższej sprawie na 
d. 14 lutego 1847 r. i wzywa kurandkę, aby 
na powyższym terminie osobięcie lub przez 
pełnomocnika stanęła, lub wreszcie kurato- 
rowi pełnomocnictwo i informaeyę udzielila. 

Kraków I grudnia 1870. 

(693 2—3) EE Gy I t. 

L. 11.750. Stanisławowski e. k. sąd 
obwodowy oznajmia, że na zaspokojenie pre- 
tonsyi 520 zł. 707/, ct. z pn, Dawida Ta- 
baka przeciw Apolonii Repelewskiej, dnia 22 


lutego 1377 r. o 10 rano egzekncyjna liey- 
tacya realności 135/,,, 130°; 13%, E1351, 
w Stanisławowie, w sądzie tutejszym przed- 
siewzięty będzie. 

* Cene wywołania stanowi kwota 3084 zł. 
Wadyum gotówką lub w papierach warto- 
ciowych do rąk komisyi licytacyjnej złożyć 
sie mające, oznacza się na 3808 zł. 40 et. w 
Ekstrakt tabuluny i bliższe warunki lieyta- 
cyjne, W tutejszej registraturze mogą być 
przejrzane, zaś wykaz zaległych podatków w 
c. k. urzędzie podatkowym. R: 

Na terminie powyższym, realności rze- 
czone także niżej ceny wywołania będą 
sprzedane. i a . „A 

O tem zawiadamia się strony i wierzy- 
cieli hypotecznych, dalej Bazylego Korytow- 
skiego i Antoninę Pekle dw. im. Jachimo- 
wiczowę i wszystkich, którzyby jako właści- 
ciele, lub wierzyciele po dniu O września 
1876 r. do tabuli weszli, lub którymby obe- 
cna lub późniejsze uchwały doręczone być 
nie mogły. do rąk ustanowionego kuratora 
Dr. Bosenberga z zastępstwem Dr. Tutaka, 

Stanisławów 16 grudnia 1876. 

(882 3—3 E dy k t. 

L. 15981. O. k. sąd obwodowy w Tar- 
nopolu podaje do powszechnej wiadomości, 
że celem uzyskania sumy 1500 zł. w. a. Z 
pu., odbędzie się na rzecz Hersza Goligera, 
publiczna licytacya */4 części realności pod l. 
251/1033 i 1403 w Tarnopolu położonej. i 
wedle Dom. 3 sub. pag. 267 n. 51 6 haer, 
do Grzegorza Čzechowskiego należącej. W SA- 
dzie tutejszym dnia 9 marca 1877 r. 10 go 
dziņa przed południem, przy którym to ter- 
minie wspomniane częsci realności za jaką- 
kolwiek cenę, sprzedane zostat. | 

Cena szacunkowa i wywołania wynosi 
5814 zł., zaś wadynm 290 zł. 

Bliższe warunki przejrzeć można w tusą- 
dowej registraturze. l 

Tarnopol 81 grudnia 1876 r. 

(350 2—3) Obwieszczenie. 

L. 3597. ©. k. Sąd krajowy w Kra- 
kowie uznał uchwala z dnla 9 grudnia 1576 
|. 29950 Tomasza Golińskiego z Mogilau, za 
marnotrawce. kuratorem ustanowiono Walen- 
tego Wojcika z Mogilan. 

Č. k. sąd powiatowy. 

Skawina 20 grudnja 1876. 
(655 2—3) Əbwieszezenie., 

L. 475. U. k. sąd powiatowy w Rud- 
kach ogłasza, że e. k. auskultant Leon Ta- 
nasiewicz. na mocy uchwały c. k. sądu ob- 
wodowego w Samborze, z dnia 30 stycznia 
1877 r. liczba 1436, za obłąkanego uznany 
został. 

Kuratorem ustanowiono pana Romualda 
Świżyńskiego z Rudki. 

Z c. k. Sądu powiatowego 

Rudki dnia 4 lutego 1577. 


(673 2—8) Obwieszczenie. 

L. 240. Prezydent e. k. sądu krajowego 
wyższego w Krakowie zamianował reskryp- 
tem z dnia 23 stycznia 1677 r. l. 575 prze- 
wodniczącym trybunału sądu przysięgłych 
przy c. k. sądzie obwodowym w Tarnowie 
na pierwszą zwyczajną tegoroczną kadencyc. 
której posiedzenia w dniu 1 marca 1877 r. 
o godzinie 9 przed południem otwarte będą, 
prezydenta c. k. sądu obwodowego Ryszarda 
Zawadzkiego. zastępcami zaś przewodniczącego 
e. k. radców sadu krajowego: Maksymiliana 
Grabowskiego, Jana Salskiego. Jana Spl- 
wińskiego. Jana Daneckiego. Pawła Mossora 
i Walentego Siekierzyńskiego. 

Z Prezydynm c. k. sądu obwodowego. 

Tarnów dnia 2 lutego 1877 r. 


(643 2—8) Edy k t. 

L. 48312. C. k. sąd krajowy we Lwo- 
wie oznajmia niniejszem, że Zdzisław Zaklika- 
właściciel dóbr Domaszowa w byłym obwo- 
dzie Zólkiewskim. uchwałą z dnia dzisiej- 
szego, został uznany za obłąkanego, wzięty pod 
kuratele i że kuratorem jego ustanowiony 
zostal p. Wincenty Zełechowski. właściciel 
dóbr w karowie. 

Z e. k. sądu krajowego. 

Lwów dnia 26 stycznia 1877. 


(512 2—3) Obwieszczenie. 

ji R e: „W eelu zabezpieczenia budo- 
4 an ac nych, wykonać się mających 

wach 10/0, 1878 i 1879 na trakcie Za- 
kliczyńskim w sekcyi drogowej Oiężkowiekiej 
okręgu budowniczego Nowosandeckiego. od- 
będzie się w e. k. starostwie w Nowym Sa- 
czu na dniu 21 lutego 1877 r. o godzinie 12 
w poludnie licytacya, za pomocą pisemnych 
ofert. 

Cena fiskalna wykonać się mających tych 
budowli w r. 18%7 r. wynosi 1779 zł. 057/, 
GE W a 

Bliższe warunki tak licytacyi, jako też 
budowy, przejrzane być mogą w wymienio- 
nem c. k. starostwie w godzinach urzędo- 
wych, gdzie też oferty, zaopatrzone w wa- 
dyum 5%, od ceny fiskalnej z wyrażeniem 
cen ofiarowanych nie tylko cyframi ale też I 
literami, w oznaczonym ternninie wniesione 
być mają. . 
` Oferty spóźnione lub nie „ułożone według 
przepisów nie będą uwzględnione. 

Z e. k. Namiestnictw 
ZI 


ow 


(583 2—3) Edykt. 

L. 28239. ©. k. sąd krajowy w Krako- 
wie, zawiadamia z miejsca pobytu niewiado- 
mego Alfreda hr. Wodziekiego, iż masa upa- 
dłości Wincentego Kirchmajera wniosła przeciw 
niemu pozew de praes. 16 listopada 1876 l. 
28239, o zapłacenie sumy 600 zł. w. a. zpn., 
wskutek którego, do wniesienia obrony termin 
dni 90, pod rygorem prawa wyznaczony i 
pozwanemu kuratorem adw. Lisowski z snb- 
stytucyą adw. Goldmana ustanowionym został. 

Wzywa się przeto Alfreda hr. Wodzie- 
kiego, aby w powyższym terminie obronę 
wniesł, lub kuratorowi swemu potrzebne in- 
formacye i środki obrony udzielił, lub też 
innego pełnomocnika ustanowił; w razie 
przeciwnym skutki zaniedbania sam sobie 
przypisać musi. 

Kraków dnia 22 grudnia 1876. 

(710 2—8) Edyk t. 

L. 5860/cyw. 0. k. sąd powiatowy w 
Wiśniczu podaje do publicznej wiadomości, 
że celem zaspokojenia sumy pożyczkowej 
150 zł, a względnie niezapłaconej jeszcze 
reszty 111 zł. 17 kr. odbędzie się na rzecz 
Galicyjskiego Zakładu kredytowego ziemskie- 
go w Krakowie, w tutejszym sądzie w 8 ter- 
minach: dnia 14 marca, dnia 18 kwietnia i 
dnia 23 maja 1877 r., każdym razem o godzinie 
10 rano, egzekucyjna licytacya realności dłu- 
żnika Wojciecha Romana własnej, pod l. k. 39 
rep. 21 w Borowny położonej, ciała tabular- 
nego nie mającej. Cena wywołania wynosi 
400 zł., wadyum 40 zł. w. a. , 

Protokół zastawniczego opisania i reszta 
warunków lieytacyjnych, mogą być w tutejszej 
registraturze przejrzane. | 

Wiśnicz dnia 31 grudnia 1876. 
(0112-43 Edykt. 

L. 1571. C. k. sąd obwodowy w Prze- 
myślu uwiadamia J. W. p. Helenę hr. Dziedu- 
szycką z miejsca pobytu nieznaną, że p. Bar 
Stadtfeld z Mościsk, przeciw niej o nakaz za- 
płaty sumy wekslowej 2781 zł. 50 ct. w. a. 
zpn. prośbę wniósł, której żądaniu nebwałą 
z dnia dzisiejszego do l. 1571 zadość uczyniono. 

Oraz ustanowił sąd dla tej pozwanej. 
kuratora w osobie adw. Dr. Mendrochowicza 
z zastępstwem adw. Felsztyńskiego i poleca 
pozwanej, ażeby co do swej obrony 7 kura- 
torem się porozumiała, lub innego pełnomo- 
enika sądowi w czas przedstawila inaczej skutki 
zaniedbania sama sobie przypisać będzie mu- 
siała. Przemyśl duia 31 stycznia 1577. 
(571 2—3) Edykt. 

L. 7102. Na dniu 19 marca, 23 kwietnia 
i 23 maja 1877, każdym razem o godzinie 
10 z rana, na trzecim terminie także poniżej 
ceny szacunkowej, odbędzie się w sądzie tu- 
tejszym, w sprawie uprz. Zakładu kredyt. 
włościańskiego przeciw Andruchowi Prockie- 
mu o 86 zł. 76 cent. w. a.. publiczna sprze- 
daż realności pod l, 36 w Miękiszu starym 
położonej, do dłużnika należącej, ciała ta- 
bularnego niestanowiącej. 

Cena szacunkowa 400 zł. w. a. 

Wadyum 40 zł. w. a. 

Akt opisania i oszacowania tudzież wa- 
runki licytacyjne, mogą być w registraturze 
przejrzane. Č. k. sąd powiatowy. 

Radymno dnia 28 października 1876. 
(585 2—3) Edykt. 

L. 17806. C. k. sąd obwodowy w Prze- 
myślu, wzywa posiadacza utraconej karty za- 
stawu Przemyskiej kasy oszczędności, z dniu 
18 czerwca 1875 n. 1660, na bindę Z pereł 
i dwa kolce z rautami, brzmiącej i na imię 
Machli Arm wystawionej, aby w ciągu jednego 
roku zgłosił się przed sąd tutejszy i objawił 
swoje posiadanie. W przeciwnym razie, karta 
powyższa będzie uznana za nieważną i skutki 
prawne z tejże wypływające za zgasłe. 

Przemyśl dnia 10 stycznia 1877. 

(635 2—3) Edykt. 

L. 5222. C. k. sąd powiatowy w Pod- 
górzu zawiadamia niniejszym edyktem suk- 
cesorów Mateusza i Kunegundy Kruczkow- 
skich jakto: Antoniego Kruczkowskiego star- 
szego, Jana Kruczkowskiego starszego, Regi- 
nę Kruczkowską, Apolonię z Kruczkowskich 
Krupską. Karolinę z Kruezkowskich Sawieką 
i Ludwikę Gutowską z życia i miejsca po- 
bytn niewiadomych, tudzież ich nieznanych 
sukcesorów, że ua dniu 16 października 1876 
r. podali Jan i Anna małżonkowie Kruez- 
kowscy do tegoż c. k. sądu powiatowego 
skargę przeciw Antoniemu Kruczkowskiemu 
w Podgórzu i onymże wszystkim o uznanie 
powoda za właściciela realności pod l. 74/98 
w Podgórzu i że do rozprawy ustnej termin 
na dzień 1 marca 1817 r. o godzinie 9tej 
przed południem wyznaczono i że na ich koszt 
i niebezpieczeństwo ustanowił dla nich kura- 
tora w osobie adw. p. Dr. Romana Jaku- 
bowskiego w Krakowie, któremu mają udzie- 
lié zeswej strony dowodów, albo też żeby inue- 
go sądowi przedstawili pełnomocnika, gdyż złe 
skutki z zaniedbania tego "OR sami so- 
bie przypisać będą musieli, za 

| rze dnia 22 listopada 1876. 

(614 2—3) dy K t. 

L. 14366. C. k. sąd obwodowy w Prze- 
myśln podaje niniejszem de publicznej w14- 
domości. że celem zaspokojenia wierzytelności 
2000 zł. m. k. czyli 2100 zł. w. a. z 5% 
od 1 lutego 1861 bieżącemi odsetkami i ko- 


sztami sądowymi w kwocie 7 zł. 53 et. w. 
a., juź przyznanych kosztów egzekucyi w kwo- 
cie 24 zł. 2 ct.w. a a niniejszem w sumie 
187 zł. 69 ct. w. a. przyznanych dalszych 
kosztów egzekucyi dozwala się na podstawie 


nakazu zapłaty z dnia 18 czerwca 1861 r. 1. | 
prawomocnie przeprowadzonym 


4114, po 
pierwszym i drugim stopniu egzekucyi, egze- 
kucyjną sprzedaż dóbr Solina, w galie. tabuli 
krajowej Dom. 76, p. 63 wpisanych, wedle 
Dom. 368, pag. 310, n. 14 haer. do dłużni- 
ków Ernesta Kronenfelda i Józefiny Kronen- 
feld należących, a powyższej pretensyi jak 
Dom. 368, pag. 311, n. 48 et 100 on. za 
hipotekę służących, w drodze publicznej li- 
cytacyi, która to licytacya w dwóch termi- 
nach, a mianowicie dnia 8 marca i dnia 12 
kwietnia 1877 r. każdym razem o 10 godz. 
przefl południem w podpisanym sądzie pod 


następującymi warunkami przeprowadzoną 
zostanie. 
1. Cenę wywołania stanowi kwota 


118.549 zł. 47t et. w. a., jako wartość tych 
dóbr podług sądowego oszacowania. 

2. Każdy chęć kupienia mająay, ma 
przed przystąpieniem do lieytacyi złożyć do 
rąk komissyi lieytacyjnej, jako wadyum kwotę 
11.854 zł, w. a. bądź w gotówce, w ksią- 
żeczkach galicyjskiej lub przemyskiej kasy 
oszczędności, bądż też w austr. papierach 
państwowych, listach zastawnych galic, To- 
warzystwa kredytowego ziemskiego, w listach 
hipotecznych galic. Banku hipotecznego i w 
ogóle w papierach publicznych, wedle ustawy 
z dnia 2 lipea 1868 r. do lokowania fundu- 
szów pupilarnych służyć mogących, podług 
ostatniego przeciętnego kursu, w urzędowej 
Gazecie Lwowskiej lub Wiedeńskiej noto- 
wanego. 

8. Wyciąg tabularny powyższych dóbr 
i resztę warunków licytacyjnych, w tusądowej 
registraturze przejrzane być mogą. 

O tej lieytacyi uwiadamia się strony i 
hipotecznych wierzycieli, a mianowicie masę 
rozbiorową Wilhelma Heinza, do rąk zarządcy 
masy c. k. notaryusza Dr. Józefa Ludwika, 
Abrahama Singera, dzierżawcę niewiadomego 
miejsca pobytu, przez kuratora adwok. Dr. 
Mendrochowicza 1 edykta, małoletnich dzieci 
egzekutów: Adolfinę, Karola, Ernesta, Olgę, 
Laurę. Eugenie. Maksa i Ludwinę Kronen- 
feldów, przez kuratora adw. Dr. Skórskiego, 
nareszcie wszystkich wierzycieli hipotecznych, 
którzyby po dniu 22 września 1876 r., jako 
dniu wygotowania wyciągu hipotecznego dóbr 
Solina, prawo hipoteki na tych dobrach uzy- 
skali, lub którymby niniejsza uchwała, albo 
jakakolwiek późniejsza uchwała. weześnie, lub 
wcale nie mogła być doręczoną, przez pana 
adw. Dr. Mochnackiego, którego się niniej- 
szem dla tychże osób kuratorem, z substytu- 
cyą p. adwok. Dr. Regera mianuje i przez 
edykta. 

Przemyśl 18 grudnia 1876. 
B. 10891 (375 8—3) 
Gilt 

Bom É. f. Semberger Landesgericthte werden 
bie Snhbaber deg Pfaudbrifes der galizijchen 
Ruftital- Rreditanftalt über 1000 fl. Serie 
1872 Mr. 6313 mit Coupons, bon denen Der 
cefte am 1 Jänner 1877 fällig war, aufge- 
fordert, jolchen um fo ficher binnen einem 
Jahre vorzulegen, oder in eben biejer rift 
die Mnjpriche zu demjelben nachzumetjen, als 
jonft biejer Pfandbrief für amortifirt erffärt 
werden wird. 

Lemberg am 30 Dezember 1876. 

(367 3—3) Edykt. 

L. 6229. O.k. sąd powiatowy w Kałuszu 
niniejszem uwiadamia, że dla niewiadomego 
z życia i miejsca pobytu Jakóba Mełnyka z 
Majdanu ustanowił tegoż syna Mikołaja Meł- 
nya kuratorem ad actnm, celem przeprowa- 
dzenie procesu przeciw spadkobiercom Iwana 
Iwaniszyn, o sianożęć „Dańków* w Maj- 
danie. 

C. k. sąd powiatowy. 

Kałusz dnia 1 września 1876. 
(370 3—3) Edykt. 

L. 69178 C. k. sąd krajowy we Lwowie 
oznajmia niniejszem edyktem, że na prośbę 
Ludwika Stadtmiillera jako prawonabywcy 
Jana Balko przyznane ts. uchwałą z dnia 7 
października 1876 r. 1. 44.510 na zupełne 
zaspokojenie kosztów egzekucyjnych 192 zł. 
52 et. a. w., jakoteż sumy 2100 zł. z kosz- 
tami 4 zł. 87 ct. i 4 zł. 28 et. w. a. i na 
częściowe zaspokojenie sumy 2100 zł. w. a. 
z kosztami 5 zł. 80 ct. na własność drugą 
połowę ceny kupna 83/168 części realności 
we Lwowie pod l. 845 m. w sumie 3096 zł. 
w. a. z pn. sumę 3960 zł. 28 ct. w. a. wy- 
noszącą, takową z odpowiednią ilością powyż- 
szych sum za skompenzowaną uznano i na 
wykreślenie tejże drugiej połowy ceny kupna 
z 83/168 części realności Nr. 345 m.. po- 
zwolono, na zaspokojenie zaś reszty z tychże 
sum przez powyższą kompenzatę niezapła- 
conej w ilości 447 zł. 19 ct., jakoteż sumy 
1400 zł. na cenie kupna kolokowanej, na wy- 
danie odpowiedniej kwoty z pieniędzy w de- 
pozycie sądowym złożonych, zarządzono. 

Ponieważ miejsce pobytu Maryi Weigel 
i Jenty Bardach na powyższej eenie kupna 
kolokowanych nie jest wiadome, a zatem e. 
k. sąd krajowy do zastępywania i na koszt i 


Z drukarni Władysława Łozińskiego we Lwowie. 


(603 2—3) 


lub prawonabywców, 
przeto e. k. sąd w celu zastępowania tegoż 
pozwanego, a względnie jego niewiadomych 
spadkobierców i prawonabywców, ustanowił 


zaś, aby wszelkich możebnych 
środków prawnych użyli, wrazie bowiem prze- 
ciwnym, wynikłe z zaniedbania skutki sami 


(599 2—3) 


208 położonej, 


8 


szkodę nieobecnych adw. Dr. Bobownika ku- 
ratorem mianował z substytucyą adw. Dr. 
Skowrońskiego, którym powyższa uchwała 
doręczoną została. 
Z e. k. sądu krajowego jako handlowego. 
Lwów dnia 22 grudnia 1876. 
(592 2—3) Ogloszenie. 

L. 84. C. k. sąd powiatowy w Skawinie 
podaje do publicznej wiadomości. że celem 
zaspokojenia należytości Kalmana Feitelbauma 
w kwocie 1364 zł. w. a. zpn.. odbędzie się 
w dniach 8 marca, 12 kwietnia i 14% maja 
1877 r., każdym razem o godzinie 10 przed 
południem przymusowa sprzedaż w drodze 
publicznej lieytacyi realności włościańskiej 
pod n. 122, w Tyńcu położonej, Antoniego 
Wyrewki własnej, z domu drewnianego. po- 
łowy stodoły, brogu piwnley i z 9 morgów 
457 kwadratowych sążni gruntu składającej się. 

Cena wywołania jest cena szacunkowa 
805 zł. 

Bliższe warunki przejrzane być mogą w 
registraturze sądowej. , 

Dla niewiadomych wierzycieli Antoniego 


Wyrewki, którzyby po 29 grudnia 1876 prawo 
zastawu, na sprzedać się mającej realności 
nzyskali, ustanowiono kuratorem p. Wacława 
Adamskiego c. k. notaryusza w Skawinie. 


C. k. sąd powiatowy. 
Skawina dnia 9 stycznia 1877. 


Edyk t. 


L. 18194. Ogłasza się, źe Sebastyan 


Nyklewiecz z Dąbrówki marnotrawca uznany 
został. Kurator Antoni Mleczko z Dąbrówki. 


C. k. Sąd powiatowy m. d. 
Sambor dnia 30 grudnia 1876. 
(605 2—3) Edyk t. 

L. 14578. C. k. sąd powiatowy w Brodach 
uznaje zatracony kwit z dnia 1 lipca 1860 
n. 8092, wystawiony przez państwową kasę 
depozytową we Wiedniu, na złożoną w tejże 
przez byłego kontrolora podatkowego Józefa 
Malsburga kaucyę służbową w kwocie 420 zł.. 
za nie ważny i wszystkie z tegoż wypływa- 


jące skutki prawne za wygasłe, z powodu, 


że w przeciągu roku edyktem z dnia 30go, 
czerwca 1875 |. 11256 oznaczonego, nikt jako 
posiadacz tegoż nie zgłosił się. 

Brody 6 grudnia 1876, 
(482 3—3) Edyk t. 

L. 81425. O. k. sąd krajowy zawiadamia 
niniejszym edyktem, Józefa Griinbauma a 
względnie jego niewiadomych spadkobierców 


lub prawonabywców, że pod dniem 21 gru- 


dnia 1876 l. 31425 wniesionym został przez 
Wiktora Ambrożego 2ga im. Włyńskiego, 
pozew przeciw Józefowi Griinbaumowi, a 
względnie przeciw jego niewiadomym spad- 
kobiercom i prawonabywcom, o uznanie za 
zgasłe, prawa dzierżawy propinacyi w dobrach 
Rądwanowiee, Mukowszczyzna, Jordanow- 
szezyzna i Gatka, w załatwieniu którego, we- 
zwano pozwanego do pisemnej obrony w prze- 
ciągu dni 30. 

Gdy miejsce pobytu pozwanego Józefa 
Griinbauma, a względnie jego spadkobierców 
nie jest  wiadomem, 


na koszt i niebezpieczeństwa pozwanego, tu- 
tejszego adw. Dr. Blatteisa kuratorem nieo- 
beenego, z którym spór wytoczony, według 
ustawy postępowania sądowego w Galicyi obo- 
wiązującego, przeprowadzonym będzie. 
Zaleca się zatem niniejszym edyktem po- 


zwanym, aby w zwyż oznaczonym czasie, albo 
sami pisemną obronę wnieśli, lub też potrze- 


bne dokumenta ustanowionemu dla nich za- 


stępcy udzielili, wreszcie innego obrońcę sobie 


wybrali io tem e. k. sądowi donieśli, w ogóle 
do obrony 


sobie przypisaćby musieli. 

Kraków 29 grudnia 1876. 
Edykt. 
L. 6499. C. k. sąd powiatowy w Jano- 


wie ogłasza, że Edwarda Frank. intabulowana 


właścicielka realności w Janowie, pod 1. dom. 
wniosła pod dniem 30 listo- 
pada 1876 r., do l. 6499 prośbę, <o odłącze- 


nie z tej realności, części z parcel 516, 517 
i 519 i o utworzenie z nich osobnego ciała 
tabnlarnego pod l. dom. 387, 


Gdy w stanie biernym tej realności, in- 


tabulowana jest, na rzecz leżącej masy spad- 
kowej po Filipie Gąsiorowskim, suma 400 zł., 
a nazwiska i miejsce pobytu tegoż spadko- 
bierców 
zastępstwa, na ich koszt i szkodę, kuratorem 


są nieznane, ustanowiono do ich 
p. Ludwika Majewskiego, któremu wyż po- 
wołaną prośbę z wezwaniem doręczono, by 
wszelkie możebne sprzeciwienia się przeciw 


proszonemu oddzieleniu wniósł, tem pewniej 


przed upływem 30 dni do tutejszego sądu, 


gdyż inaczej przypuszezałoby się, że zezwala 
na to oddzielenie i zrzeka się praw na częśe 
oddzieloną z chwilą, w której jej oddzielenie 
nastąpi. 


spadkobierców wzywa się 


Nieznanych 
by wnieśli swe 


przeto niniejszym edyktem, 


sprzeciwienie w wyż oznaczonym terminie, 


lub udzielili potrzebnej informacyi ustanowio- 


nemu kuratorowi, lub wreszcie wybrali innego 
zastępcę i oznajmili go sądowi. gdyż skutki 
wynikające z zaniedbania, sami sobie przy- 
pisać będą musieli, 

Janów dnia 28 grudnia 1876. 

(635 3—3) Edyk t. 

L. 224759. 0. k. wyższy sąd krajowy 
lwowski. podaje w myśl ustawy z dnia 25 
lipca 1871r., 1. 96 Dz. p. p. do powszechnej 
wiadomości, że w skutek prośby Racheli Schar- 
giel. o utworzenie nowego ciała tabularnego 
dla realności pod l. k. 397 w Radziechowie, 
w tamtejszym powiecie sądowym i w tam- 
tejszej gminie podatkowej położonej, skła- 
dającej się z jednopiętrowej murowanej ka- 
mienicy. graniczącej na wschód w przestrze- 
ni 15 metrów 0.40 z domem Judy Herscha 
Pfeffera, uliczką przedzielonym, na południe 
i północ w przestrzeni 28 metr 0.20, tudzież 
na zachód w przestrzeni 15 metrów 0:40 
z wolnym placem rynku Radziechowa; e. k. Są- 
dowi powiatowemu w Radziechowie poleco- 
nem zostało, ażeby tenże wygotował projekt 
otworzyć się mającego ciała tabularnego, któ- 
ryto projekt w tymże e. k. sądzie powiato- 
wym przejrzanym być może, a od dnia 15 
marca 1847r. za księgę gruntową uważanym 
będzie, równie oznajmia się, że od dnia 15 
marca 1877r. począwszy, nowe prawa wła- 
sności, zastawu, i inne prawa hipoteczne na 
wyż opisanej nieruchomości, jako nowe ciało 
tabularne do księgi gruntowej wciągnąć się 
mającej, tylko przez wpis do księgi hipote- 
cznej nabyte, ograniczone, na innych przenie- 
sione, lub uchylone być mogą. 

„ Równocześnie wzywa e. k. wyżsży Sąd 
krajowy wszystkich, którzyby : 
| a) na zasadzie praw, przed dniem otwar- 
cia tego nowego ciała tabularnego nabytych, 
domagali się zmiany wpisanych tamże sto- 
sunków własności i posiadania, bez różnicy, 
czy zmiana ta przez dopisanie, odpisanie lub 
przepisanie, przez sprostowanie oznaczenia 
nieruchomości, lub połączenie ciał hipotecz- 
nych, czyli też w inny sposób nastąpić ma. 

b) już przed dniem otwarcia nowego 
ciała tabularnego, na nieruchomości tej, lub 
na jej częściach, nabyli prawa zastawu, słu- 
żebności, lub inne prawa do wpisu hipotecz- 
nego przydatne, o ile prawa te, jako należące 
do dawniejszego stanu biernego, wpisane być 
mają, a przy założeniu nowego ciała tabu- 
larnego wciągnięte nie zostały, ażeby w e. k. 
sądzie powiatowym wRadziechowie swoje oznaję 
mienie do dnia 15 czerwca 1877 r. tem porma 
wnieśli, ileże w przeciwnym razie” pet) 
prawo  popierunia oznajmić > się Leaj;ąCJU" 
roszczeń, przeciw osobom trzecim, które na 
mocy niezaprzeczonych wpisów w nowej 
księdze gruntowej zawartych, prawa hipo- 
teczne w dobrej wierze nabedą. 

Nakoniec czyni się uwagę, że obowiązku 
zgłoszenia ta okoliczność mie zmienia, że 
prawo zgłosić się mające z księgi tabularnej, 
już do użytku służyć nie mającej, lub z za- 
łatwienia sądowego widocznem jest, lub że 
jakie podanie stron, odnoszące się do tego 
prawa, do sądn wniesionem zostało, tudzież 
że restytucya lub przedłużenie powyższego 
terminu dla pojedyńczych stron miejsca nie ma. 

Lwów dnia 8 listopada 1876. 

(410 3—8) Edyk t. 

L. 4522. O. k. sąd powiatowy w Nie- 
połomicach ogłasza niniejszem, że przedsię- 
weźmie przymusową publiczną sprzedaż go- 
spodarstwa włościańskiego pod l. domu 23 
w Słomirogn położonego, składającego się 
z budynków mieszkalnych i gospodarczych, 
oraz gruntów, razem 44 morgów obejmują- 
cych, ciała tabularnego nie stanowiącego, a 
Karola Jachymezaka własnego, na zaspokoje- 
nie wierzytelności Markusowi Finkerowi w kwo- 
cie 1000 zł. a. w. z pn., w dwóch terminach, 
a mianowicie dnia 6 lutego i dnia 6 marca 
1877 r., każdym razem o godzinie 10 przed 
południem w tym sądzie. 

Cena szacunkowa i wywoławcza wynosi 
6300 zł., wadyum zaś 630 zł. 

Resztę warunków licytacyjnych przejrzeć 
można w tutejszo-sądowej registraturze. 

0. k. sąd powiatowy. 

Niepołomice dnia 24 listopada 1876. 


Doniesienia prywatne. 


W Administracyi 
„Gazety Lwowskiej 
nabyć można po cenie: 
ŻE zł. €B4D ct. 


Szematyzm 


Królestwa Galicyi i Lodmeryi 
z Wielk. Księstwem Krakowskiem 


ma rok 1877. 


